
Depesza z Polski
Z okazji 53 rocznicy Wielkiej 

Socjalistycznej Rewolucji Paź­
dziernikowej I sekretarz KC 
PZPR Władysław Gomułka, prze­
wodniczący Rady Państwa PRL 
Marian Spychalski oraz prezes Ra 
dy Ministrów PRL Józef Cyran­
kiewicz przesłali Komitetowi Cen­
tralnemu KPZR, Prezydium Rady 
Najwyższej, Radzie Ministrów 
ZSRR oraz całemu narodowi ra­
dzieckiemu serdeczne pozdrowie­
nia i życzenia dalszego rozkwitu 
ich wielkiej ojczyzny. (PAP)
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Dla uczczenia pamiętnej rocznicy

Uroczysty koncert w Poznaniu
W Poznaniu i Wielkopolsce uroczyście obchodzona jest 53

rocznica Wielkiej Socjalistycznej Rewolucji 
wej. Wczoraj — w przeddzień tej pamiętnej 
był się w auli UAM w Poznaniu uroczysty 
wcześniej w miastach i wsiach Wielkopolski 
i kwiaty na grobach poległych bohaterów.

Październiko- 
rocznicy — od- 
koncert. Nieco 
złożono wieńce

Delegacje Polski i NRF kontynuują rokowania
Piątek był kolejnym dniem prowadzonych w Warszawie 

rokowań między Polską i NRF. Tego dnia odbyło się kolejne 
posiedzenie plenarne obu stron. Sesję poprzedziły obrady
grupy ekspertów.
W godzinach południowych 

w pałacyku MSZ przy ul. Fok­
sal odbyło się posiedzenie ple­
narne obu delegacji. Obrady 
prowadzili ministrowie spraw 
zagranicznych obu krajów —
Stefan Jędrychowski 
Scheel.

Obaj ministrowie 
na miejsce obrad o

i Walter

przybyli 
godzinie

11.00. Po powitaniu S. Jędry-

W koncercie udział wzięli 
członkowie egzekutywy KW 
PZPR z I sekretarzem Kazi­
mierzem Barcikowskim na cze 
le. kierownictwa ZSL i SD 
oraz przedstawiciele władz pre 
zydiów WRN i RN Poznania. 
Na koncert przybył także kon­
sul ZSRR w Poznaniu — Wik-

tor Odinokow oraz przedsta-

Uroczysta akademia 
w Moskwie

W kremlowskim Pałacu 
Zjazdów odbyła się uroczysta 
akademia poświęcona 53 rocz­
nicy Wielkiej Socjalistycznej 
Rewolucji Październikowej.

W sali pałacu, która mieści 
6 tys. osób, zebrali się robotni­
cy moskiewscy uczeni, pracow 
nicy kultury, weterani rewo­
lucji, działacze społeczni i pań 
stwowi.

Członek Biura Politycznego 
KC, sekretarz KC KPZR Mi­
chaił Susłow wygłosił referat 
zatytułowany „Pod sztanda­
rem Wielkiego Października 
do zwycięstwa komunizmu” w 
którym podkreślił, że każda 
rocznica Rewolucji Paździer­
nikowej to nowy szczebel 
We wszechstronnym rozwoju 
ZSRR, fo nowy, ważny etap na 
drodze budowy komunizmu,

PAP

wiciel Armii Radzieckiej. O- 
becni byli także działacze ru­
chu rewolucyjnego i robotni­
czego, powstańcy wielkopolscy, 
członkowie ZBoWiD oraz 
przedstawiciele organizacji 
społecznych i młodzieżowych.

Koncert poprzedziło przemó­
wienie okolicznościowe, które 
wygłosił sekretarz KW PZPR 
— Jan Ławniczak. Nawiązał 
on do dni sprzed 53 lat. które 
zapoczątkowały budowę no-

— że w dziedzinie polityki za 
granicznej państwa socjali­
styczne wspierają rozwój sił 
postępu na świecie, realizując 
równocześnie politykę pokojo­
wego współistnienia.

Rocznica Rewolucji Paździer 
nikowej — co szczególnie uwy 
puklił mówca — jest też co-

Parlamentarzyści NRF 
u S. Jędrychowskiego

Wczoraj w godzinach przed 
południowych minister spraw 
zagranicznych Stefan Jędry­
chowski przyjął przebywają­
cych w stolicy w związku z 
toczącymi się w Warszawie ro 
kowaniami PRL — NRF par­
lamentarzystów zachodnionie- 
mieckich: wiceprzewodniczące 
go Bundestagu prof. dr. Carlo 
Schmida (SPD) i członka Bun 
destagu dr. Ernsta Achenba- 
cha (FDP). Wizyta miała miej 
sce w gmachu MSZ. (PAP)

chowski i Scheel odbyli krót­
ką rozmowę w obecności dzień 
nikarzy i fotoreporterów pra­
sy krajowej i zagranicznej

Piątkową sesję plenarną po­
przedziły obrady grupy eks­
pertów obu delegacji. Zarów­
no na sesji plenarnej jak i w 
grupie roboczej omawiano 
szczegółowo problemy związa­
ne z zagadnieniami normali­
zacji stosunków między Pol­
ską a NRF.

SPOTKANIE 
PRZEDSTAWICIELA 

POLSKIEGO MSZ 
Z DZIENNIKARZAMI

W czasie piątkowego spot­
kania wicedyrektor Departa­
mentu Prasy i Informacji MSZ 
Tadeusz Mulicki poinformował 
dziennikarzy prasy krajowej 
i zagranicznej o przebiegu roz­
mów oraz o niektórych punk­
tach programu pobytu . min. 
Scheela w Polsce w najbliż­
szych dniach.

Stwierdził on, że piątek był 
pracowitym dniem dla obu de­
legacji, które w dalszym ciągu 
szczegółowo omawiają proble­
my będące przedmiotem obrad

Polski rzecznik podkreślił, że 
dyskusje były konkretne i to­
czone w szczerej atmosferze.

W sobotę przewidziane jest 
wspólne posiedzenie grupy 
ekspertów, a sesja plenarna 
obu delegacji przewidziana 
jest na poniedziałek. W sobotę 
min. Scheel w towarzystwie 
członków delegacji NRF uda- 
je się do Krakowa, a w nie­
dzielę przybędzie na teren b. 
hitlerowskiego obozu zagłady 
w Oświęcimiu.

&

W Biurze Prasowym roko­
wań PRL i NRF odbyło się 
także spotkanie dziennikarzy 
z rzecznikiem prasowym boń- 
skiego MSZ Guido Brunnerem. 
Podkreślił on, że w chwili o- 
becnej obie delegacje analizują 
poszczególne punkty progra­
mu rokowań, które toczą się w 
rzeczowej atmosferze. Mówiąc 
o zamierzonej na sobotę i nie­
dzielę podróży min. Scheela do 
Krakowa rzecznik wyraził 
przypuszczenie, że również w 
tym czasie kontynuowane bę­
dą wzajemne kontakty i roz­
mowy. (PAP)

Nad Kanałem Sueskim
nie rozległy się strzały

Czas zamówić „Głos“
w prenumeracie

Tylko prenumerata za­
pewnia codzienne otrzymy­
wanie „Głosu Wielkopol­
skiego”.

Przypominamy, że przed­
płaty na rok 1971 zakłady 
pracy, instytucje, jednostki 
wojskowe, organizacje spo­
łeczne dokonują wyłącznie 
w oddziałach i delegatu­
rach „Ruch” do 25 listopa­
da br.

Od osób prywatnych 
wpłaty przyjmują listono­
sze i urzędy pocztowe — 
do 15 grudnia br.

Można również dokonać 
Wpłaty blankietem PKO bez 
Pośrednio na konto „Ruch” j 
Poznań nr 122-6-211831 w 
terminie do 5 grudnia | 
1970 r.

Cena prenumeraty wy- I 
Posi: na kwartał — 39 zł: I 

| ha półrocze — 78 zł; na rok 5 
156 zł.

rocznym 
niczej i 
Władza

świętem klasy robot- 
narodu polskiego, 

radziecka utorowała
bowiem drogę do odzyskania 
niepodległości w 1918 r. W kil­
kadziesiąt lat później Związek 
Radziecki przyniósł także na­
rodowi polskiemu oswobodze-
nie 
cji.

spod hitlerowskiej okupa-

Dokończenłe na str. 2

Na zdjęciu: moment składania 
wieńców pod Pomnikiem Boha­

terów na Cytadeli.
Fot. — K. Przychodzki

Rozmowy SALT
Delegacje ZSRR i USA,

wego, socjalistycznego życia 
nie tylko w Związku Radziec­
kim. Rewolucja Październiko­
wa zapoczątkowała także epo­
kę walk rewolucyjnych i naro­
dowo-wyzwoleńczych.

Młode państwo radzieckie —- 
pod przewodnictwem swojej 
partii leninowskiej — potra­
fiło nie tylko odeprzeć hitle­
rowski najazd, lecz zadać druz 
gocący cios siłom faszyzmu. 
J. Ławniczak podkreślił także

Ratyfikacja układu 
między ZSRR i Rumunią

Wiceminister spraw zagra­
nicznych Związku Radzieckie­
go, Nikołaj Rodionow oraz arn 
basador Rumunii w Moskwie. 
Teodor Marinescu, dokonali 
wczoraj wymiany dokumen­
tów ratyfikacyjnych układu o 
przyjaźni, współpracy i pomo­
cy wzajemnej miedzy ZSRR a 
Rumunią, podpisanego w Bu­
kareszcie 7 lipca br. (PAP)

Zawieszenie ognia trwa
Wzdłuż 166-kilometrowej lin frontu nad Kanałem Sueskim, 

od Port Saidu do Suezu, panuje spokój. W piątek rozpoczął 
się nowy, 90-dniowy okres zawieszenia broni. ZRA formalnie 
podporządkowała się rezolucji Zgromadzenia Ogólnego NZ 
przyjętej w środę, wzywającej do przedłużenia zawieszenia 
ognia.
Prezydent ZRA el-Sadat, 

który sprawuje również funk­
cję naczelnego dowódcy egip­
skich sił zbrojnych, wydał w 
czwartek po południu rozkaz 
o przedłużeniu wygasającego 
w tym dniu porozumienia o 
przerwaniu ognia, zawartego 
7 sierpnia br.

Izrael odrzucił rezolucję 
Zgromadzenia Ogólnego NZ w 
całości. Podczas konferencji 
prasowej zorganizowanej w 
czwartek w Londynie, premier 
Izraela Golda Meir oświad­
czyła jednak, że Izrael nie po- 
dejmie działań wojennych w 
strefie Kanału Sueskiego. Do­
dała. że jest to uwarunkowane 
ścisłym przestrzeganiem poro­
zumienia przez ZRA

Jeśli chodzi o stronę jordań- 
ską, to minister informacji 
Jordanii, Oda, oświadczył, iż 
rząd Jordanii będzie nadal 

przestrzegać zawieszenia ognia,

lecz nie może przeszkadzać 
partyzantom palestyńskim w 
organizowaniu operacji prze­
ciwko Izraelowi.

Chociaż rezultat glosowania w 
Zgromadzeniu Ogólnym NZ 
oznaczał polityczne zwycięstwo 
ZRA i chociaż ZRA i Izrael nie 
podjęły działań wojennych w stre­
fie Kanału Sueskiego. obserwato­
rzy sądzą, że niebezpieczeństwo 
konfliktu istnieje nadal.

ROZMOWY JARRINGA 
W NOWYM JORKU

W czwartek wieczorem spe­
cjalny wysłannik Sekretarza 

^Generalnego ONZ na Bliski 
Wschód, amb. Jarring spotkał 
się z ministrem spraw zagra­
nicznych Izraela, Ebanem. 
Eban powtórzył zastrzeżenia, 
jakie stawia Izrael 'wobec 
wznowienia misji Jarringa.

PAP

prowadzą rokowania 
ograniczenia zbrojeń

, które 
sprawie

strategicz-
nych, spotkały się w piątek w 
ambasadzie USA. Delegacji ZSRR 
przewodniczy zastępca ministra 
spraw zagranicznych ZSRR Wła­
dimir Siemionów, a delegacji USA 
— dyrektor Agencji Rozbrojenia i 
Kontroli Zbrojeń, Gerard Smith.

Oświadczenie rządu NRD
Rząd Niemieckiej Republiki De 

mokratycznej zapewnia, że także 
w przyszłości poprze każde posu­
nięcie, które pomoże w ograniczę 
niu lub wyeliminowaniu niebez­
pieczeństwa, związanego z bronią 
masowej zagłady, które położy 
kres wyścigowi zbrojeń i przyczy 
ni się do postępu w dziedzinie po 
wszechnego i całkowitego rozbro­
jenia. Stwierdzenie to zawiera o- 
świadczenie rządu NRD przesłane 
do 25 sesji Zgromadzenia Ogólne­
go NZ w sprawie rozbrojenia i 
ograniczenia zbrojeń.

„Debata europejska”
w Bundestagu

Kanclerz Willy Brandt wygłosił 
przemówienie otwierając w piątek 
„debatę europejską” w Bundesta-

Dzisiaj powiat 
kościański

Stare 
Lubosz i 
scowości 
ciańskim

Bojanowo, Jerka 
Racot — to miej-
w 
do

przybywają 
mach naszej

powiecie koś- 
których dzisiaj 
ekipy w ra-

akcji „100 bia-
łych wizyt”. Są one orga­
nizowane przez Zarząd U- 
czelniany Związku Młodzie­
ży Wiejskiej przy Akade­
mii Medycznej w Poznaniu, 
Studenckie Towarzystwo 
Naukowe przy Radzie Uczel 
nianej Zrzeszenia Studen- j 
tów Polskich Akademii Me: 
dycznej oraz redakcję 
„Głosu Wielkopolskiego”.

Akcji tej udzielają pomo­
cy Wydział Zdrowia i Opie­
ki Społecznej Prezydium 
WRN oraz Wojewódzkie 
Zjednoczenie Państwowych 
Gospodarstw Rolnych w 
Poznaniu.

gu. Argumentował on, że właśnie 
w ostatnich miesiącach rząd fe­
deralny wniósł wkład do umocnię 
nia sojuszu atlantyckiego i wspól­
noty zachodnioeuropejskiej.

Willy Brandt zapewnił w swym 
przemówieniu, że Republika Fede 
ralna pozostanie „siłą napędową” 
w wysiłkach o rozszerzenie współ 
noty zachodnioeuropejskiej.

Hajle Selassje we Włoszech
Wczoraj rozpoczął 4-dniową ofi­

cjalną wizytę we WUoszech cesarz 
Etiopii — Hajle Selassje.

Postęp w rozmowach 
na temat Berlina Zach.

Agencje prasowe, powołując się
na źródła dyplomatyczne w stoli­
cach państw zachodnich pisza o 
postępie w rozmowach przedsta­
wicieli 4 wielkich mocarstw na te­
mat Berlina Zachodniego. Mówił 
o tym m. in. rzecznik prasowy rzą 
du hońskiego. Ahlers. Oświadczył 
on, że rząd NRF wita z zadowole-

niem postęp w tych rozmowach. 
Ahlers odmówił natomiast infor­
macji co do szczegółów tęgo po­
stępu.

Podróż premiera Ghany
Premier Ghany, dr Kofi Busia, 

w nocy z czwartku na piątek opu 
ścił Akrę i udał się w 3-dniową 
podróż do Kanady, NRF i Jugo­
sławii. Przeprowadzi on rozmowy 
z przywódcami tych trzech kra­
jów.

Szwecja w obronie 
przed porywaczami

Minister sprawiedliwości Szwe­
cji przedłożył projekt znacznego 
zaostrzenia kontroli na lotniskach 
cywilnych, w celu zapobieżenia 
piractwu powietrznemu. W przepi 
sach proponuje się m. in. udziele 
nie policji prawa do ścisłego 
sprawdzania bagaży, także po za­
ładowaniu ich do samolotu oraz 
do przeprowadzania, w uzasadnio­
nych przypadkach, rewizji osobi­
stej pasażerów.

Z prac ONZ
Komisja Prawna Zgromadzenia 

Ogólnego Narodów Zjednoczonych 
rozpoczęła w piątek dyskusję nad 
projektem rezolucji, który prze­
widuje uznanie uprowadzenia sa­
molotu za zbrodnię międzynaro- 
dowa.

Dzisiaj 4 ekipy studentów 
pod kierownictwem, pracow 
ników naukowych Akade­
mii Medycznej przeprowa-j 
dza badania dzieci w wy-! 
mienionych ośrodkach. Ce­
lem „stu białych _ wizyt”' 
jest zapoznanie studentów 

( z pracą lekarzy w terenie, 
zorientowanie ich o stanie' 
zdrowia dzieci, wykorzysta 
nie uzyskanych wyników 
do opracowań naukowych, 
a jednocześnie udzielenie 
doraźnej pomocy.

Spodziewamy się, że dzi­
siejszy wyjazd spotka się z 
tak samo życzliwym przy­
jęciem i zainteresowaniem 
społeczeństwa powiatu ko­
ściańskiego, jak poprzedni, 
w powiecie ostrowskim.

□SODA
Zachmurzenie zmienne, miejsca­

mi przelotne opady deszczu ze 
śniegiem. Od północy dalsze ochło 
dzenie postępujące w głąb kraju. 
Temperatura maksymalna od 2 st. 
na północy do 4—5 st. na pozosta­
łym obszarze. Wiatry dość silne, 
północne.



Nadal szybkie tempo rozwoju
produkcji przemysłowej

Sytuacja gospodarcza po trzech kwartałach
Komisja Planu Gospodarczego, Budżetu i Finansów, obra­

dująca wczoraj pod przewodnictwem posła 
Dąbrowskiego (PZPR), rozpatrzyła i przyjęła 
wy o prawie budżetowym, oceniia wykonanie 
i budżetu za okres 9 mieś. br..oraz wysłuchała
stanie przygotowań 
powszechnego.
Oceniając przebieg 

cji NPG w okresie 3

Konstantego 
projekt usta- 
zadań planu 
informacji o

do przeprowadzenia narodowego spisu

realiza- 
kwarta-

łów, z-ca przewodniczącego Ko 
misji Planowania przy Radzie
Ministrów Józef Pajestka
stwierdził, że w bieżącym ro­
ku uzyskujemy na ogół po­
myślne rezultaty w rozwoju 
gospodarczym kraju. Wśród 
dodatnich zjawisk wymienić 
należy przede wszystkim u- 
trzymywanie się szybkiego 
tempa rozwoju produkcji prze 
myślowej, której wzrost w cią 
gu 9 miesięcy br. wynosi 8,4 
proc, i wyprzedza znacznie za 
łożenia NPG (7,3 proc.).

Obniżyło się tempo wzrostu 
zatrudnienia (1,6 proc.). Ozna­
cza to uzyskanie poprawy re­
lacji pomiędzy wzrostem pro­
dukcji a zatrudnienia i wyższą 
niż w poprzednich latach wy­
dajność pracy, która podniosła 
się w br. o 6,6 proc., tj. szyb­
ciej niż planowano.

Utrzymuje się wysokie tem­
po rozwoju eksportu, który 
zwiększył się o 12,8 proc., 
przy znacznym wzroście wy­
wozu maszyn i urządzeń do 
krajów kapitalistycznych (o 
23,3 proc.). Jest to ze wszech 
miar korzystne.

Osiągnięto poprawę koncen 
tracji inwestycji na obiektach 
kontynuowanych oraz lepsze 
niż w latach ubiegłych wyko­
nywanie planu oddawania in­
westycji do użytku. Za 9 mie­
sięcy wzrost inwestycji wy­
niósł 6,6 proc, i wyprzedza za 
łożenia NPG. Poprawiła się 
sytuacja w transporcie, gdzie 
po raz pierwszy od 2 lat zo­
stał wykonany kwartalny plan 
przewozów ładunków.

Niemniej — szereg zadań planu 
i założeń przyjętych w NPG nie 
jest w pełni wykonywanych, co 
powoduje określone trudności. 
Główną ich przyczyną jest sytu­
acja w rolnictwie, a zwłaszcza 
w hodowli oraz niekorzystne zbio 
ry zbóż. Słabe wyniki uzyskiwa­
ne w rolnictwie w ciągu ostatnich 
2 lat, wyrażające się spadkiem po 
ziomu produkcji w r. 1970 w sto­
sunku do 1968 r. o 6,4 proc., w 
istotny sposób rzutują na trud­
ności zaopatrzeniowe rynku i na 
równowagę ekonomiczną.

W imporcie przekraczane są za 
dania w stopniu, który — pomi­
mo osiąganego wzrostu eksportu 
— powoduje utrzymywanie sie 
trudności w handlu zagranicznym 
z niektórymi krajami.

Podsekretarz stanu w Mini­
sterstwie Finansów — Marian 
Krzak oświadczył, iż wykona­
nie budżetu państwa w okre­
sie trzech kwartałów br. cha­
rakteryzuje się wyższym niż 
planowano tempem wzrostu 
dochodów i wydatków, co jest 
wynikiem przekroczenia pla­
nu produkcji i usług w gospo­
darce uspołecznionej.

Dochody budżetu zrealizowa 
no w 74,4 proc, planu roczne­
go, podczas gdy w analogicz­
nym okresie ub. roku w 73 
proc. Poziom dochodów budże

towych jest wyższy o 9,5 proc. 
W niektórych jednak dziedzi­
nach ich struktura odzwiercie 
dla trudności w realizacji pla 
nu produkcji i akumulacji fi­
nansowej.

Globalne wydatki budżetu 
państwa znalazły pełne pokry 
cie w osiągniętych dochodach. 
Stopień realizacji rocznego pla 
nu wydatków bieżących wyno 
si w omawianym okresie 71,4 
proc., a więc nieco mniej niż 
w ub. roku. Świadczy to o za 
ostrzeniu reżimu oszczędnoś­
ci w wydatkowaniu środków 
budżetowych. Większe od 
przeciętnych są wydatki na

szkolnictwo ogólnokształcące 
w związku z reformą szkolną 
i wydatki na ochronę zdrowia. 
Ogółem wydatki bieżące bud­
żetu na cele socjalne i kultuj- 
ralne są wyższe o 5,5 proc, niż 
przed rokiem.

W IV kwartale br. koniecz­
ne jest dalsze wzmocnienie re 
żimu oszczędnego gospodaro-
wania środkami budżetowymi 
w interesie wzmocnienia
nowagi finansowej.

Zakupy towarów wzrosły 
nad 5 proc., mimo to nadal 
wuje się w handlu spory 
artykułów trwałego użytku

rów-

o po- 
obser 
zapas 
i nie-

których artykułów przemysłu lek 
kiego. W celu ułatwienia ludnoś­
ci zakupu tych artykułów, wpro­
wadzono istotne ułatwienia w 
sprzedaży ratalnej.

Trudności w pełnym zaspokoje­
niu potrzeb w niektóre artykuły 
rolno-spożywcze nakazują utrzy­
manie wysokiej dyscypliny płac 
i innych wypłat pieniężnych. Wa 
żną rzeczą jest wzmożenie wysił­
ków w kierunku zaspokojenia po 
trzeb rynku. (PAP)

Włochy i ChRL 
nawiązały stosunki 

dyplomatyczne
Ministerstwo Spraw Zagra­

nicznych Włoch ogłosiło tekst 
wspólnego komunikatu wło- 
sko-chińskiego o nawiązaniu 
stosunków dyplomatycznych 
między Republiką Włoską a 
Chińską Republiką Ludową.

Komunikat stwierdza, że 
wzajemne uznanie nastąpiło 
wczoraj i oba kraje w ciągu 
trzech miesięcy wymienią 
przedstawicieli dyplomatycz­
nych w randze ambasadorów.

Rząd włoski przyjmuje do 
wiadomości twierdzenie rządu 
ChRL, że Taiwan stanowi nie 
zbywalną część terytorium 
Chińskiej Republiki Ludowej. 
Rząd włoski uważa rząd ChRL 
za jedyny, legalny rząd chiń­
ski.

Jak donosi z Hongkongu 
Agencja Reutera, radio pekiń­
skie oznajmiło wczoraj o na­
wiązaniu stosunków dyploma­
tycznych z Włochami. (PAP)

Taiwan zerwał

Z konferencji partyjnej w ZNTK

Tysiąc lokomotyw rocznie
Z udziałem sekretarza KW PZPR — Jerzego Zasady i I 

sekretarza KD PZPR na Wildzie — Teofila Stróżyka od­
była się wczoraj konferencja sprawozdawczo-wyborcza or­
ganizacji partyjnej Zakładów Naprawczych Taboru Kolejo­
wego im. 2 Armii Wojska Polskiego w Poznaniu. Tysięczną 
organizację reprezentowało 100 delegatów. Obradom prze­
wodniczył Włodzimierz Szych.
Zarówno referat ustępujące­

go Komitetu Zakładowego jak 
i dyskusja (uczestniczyło w 
niej 18 mówców) przedstawiły 
fragment wielkich przeobrażeń 
zachodzących w tym dużym 
ośrodku kolejarskim. Przeobra 
żenią te rozpoczęły się w u- 
biegłej 5-latce w związku z 
przestawieniem się zakładów 
z remontu parowozów na na­
prawy taboru spalinowego i 
obejmują: budynki, organiza­
cję, technikę, kwalifikacje pra 
cowników a także ich sposób 
myślenia i działania.

Nie jest to bynajmniej pro­
ces łatwy. Jednak dzięki po­
stawie organizacji partyjnej, 
proces ten przebiega spraw­
niej niż się spodziewano. Za­
kłady naprawiają już prawie 
1000 jednostek spalinowych 
różnych typów rocznie. Nadto 
wytwarzają serię lokomoty- 
wek dla przemysłu oraz kon­
tenery.

Obrady wykazały, że załoga 
ZNTK z każdym rokiem lepiej 
opanowuje tę skomplikowaną 
technicznie produkcję. Lecz 
chce robić jeszcze lepiej. Chce 
skracać okres postojów loko­
motyw w naprawie, obniżać 
koszty remontów i polepszać 
ich jakość. Zdaje sobie bo­
wiem sprawę z tego, iż tylko 
w ten sposób może pomóc w 
rozładowaniu transportowych 
trudności. Konferencja opraco 
wała program działania w tej 
sprawie na lata 1971/1972.

Zabierając głos w dyskusji, 
sekretarz KW PZPR — Jerzy 
Zasada wysoko ocenił pracę 
organizacji partyjnej w minio

nej kadencji. Przedstawił tak­
że zebranym najważniejsze pro 
bierny gospodarcze i politycz­
ne kraju stwierdzając, że tylko 
od czynnej, zaangażowanej po 
stawy członków partii oraz od 
ich umiejętności przodowania 
załodze zależy tempo pokony­
wania okresowych trudności 
w gospodarce.

Konferencja wybrała 23-oso 
bowy Komitet Zakładowy oraz 
32 delegatów na konferencję 
dzielnicową. I sekretarzem no 
wego Komitetu wybrano po­
nownie Czesława Palacza.

(pch)

Nowa karta w historii Chile
| Wystąpienie prezydenta Allende |

Naród Chile doszedł do władzy drogą demokratyczną — 
powiedział prezydent Republi ki Chile Salvador Allende pod­
czas wielotysięcznego wiecu w czwartek wieczorem w San­
tiago. Było to pierwsze poważniejsze wystąpienie polityczne 
nowo wybranego prezydenta chilijskiego. W loży dla gości 
znajdowały się delegacje zagraniczne, zaproszone do Chile 
na uroczystość oficjalnego przekazania władzy prezydentowi 
republiki.
Przemówienie Salvądora Allende 

transmitowane było przez wszy-
stkie stacje 
ne Chile.

Allende 
wkład, jaki

radiowe i telewizyj-

podkreślił ogromny 
włożyli bojownicy o

narodową niezależność kraju w 
osiągnięcie zwycięstwa. Do tych 
rewolucjonistów zaliczył w pierw 
szym rzędzie założyciela Komuni­
stycznej Partii Chile Luisa Rece- 
barrena.

Przy poparciu szerokich mas na 
rodowych rząd położy kres nędzy 
i głodowi — mówił prezydent. Po 
staramy się zrealizować program 
jedności narodowej, który głosi,

’ inniniiiiiimiirimiim
Dzisiejszy serwis informacyjny o- 
pracowała Bogna Wojciechowska

że aby skończyć z imperialistycz­
ną zależnością należy uczynić z
Chile kraj 
Ogromne są 
Chile — ale 
wać należy 
własnymi. 1

o silnej gospodarce. 
I bogactwa naturalne 
s aby je wykorzysty- 

je najpierw uczynić 
Będziemy walczyć —

kontynuował mówca — o zwróce­
nie krajowi bogatych złóż rudy 
miedzi i żelaza. Rząd zamierza rów 
nież przeprowadzić prawdziwą re­
formę agrarną.

Chile — podkreślił dalej Allen­
de — odkrywa nową kartę w swej 
historii. W życiu kraju rozpoczy­
na się trudny etap, trudniejszy na 
wet niż w przeszłości.

Mówiąc o polityce zagranicznej 
swojego rządu, prezydent oświad­
czył, że Chile będzie przede wszy 
stkim uznawać prawo każdego kra 
ju do samostanowienia i zachowy 
wać zasadę nieingero.wania w 
wewnętrzne sprawy innych 
państw. (PAP)

Dla uczczenia pamiętnej rocznicy
Dokońcienie ze str. 1

J. Ławniczak podkreślił rów 
nież współpracę i przyjazne 
kontakty, jakie łącza od wie­
lu lat Wielkopolską z Charko­
wem.

Na zakończenie mówca z 
okazji tego międzynarodowego 
święta — jakim jest rocznica 
Rewolucji Październikowej — 
w imieniu wojewódzkiej orga­
nizacji partyjnej, klasy robot­
niczej i wszystkich ludzi pra­
cy Wielkopolski przekazał po­
zdrowienia ludziom radziec­
kim.

W uroczystym koncercie wystą­
pili: Orkiestra Symfoniczna Pań­
stwowej Filharmonii Poznańskiej 
pod dyrekcją Antoniego Wita oraz 
skrzypaczka ZSRR — Marina Jasz- 
wili, laureatka nagrody II Mię­
dzynarodowego Konkursu im. H. 
Wieniawskiego w Poznaniu. Wier­
sze recytowali: Wanda Neuman i 
Wirgiliusz Gryń. (an)

NA POZNAŃSKIEJ 
CYTADELI

Wczoraj o godz. 15 na 
tadeli zapłonęły znicze 
Pomnikiem Bohaterów

Cy- 
pod 

oraz

stosunki z Włochami
Ambasador marionetkowych 

władz taiwańskich, Szao-Czang 
hsu we Włoszech, oznajmił, że 
rząd jego kraju zerwał stosun
ki dyplomatyczne z Italią.

PAP

Aresztowania 
w Kanadzie

W czwartek po południu 
siedzibie Sądu Najwyższego

w 
w

Montrealu rozpoczęło się prze­
słuchiwanie grupy 27 osób, w 
tym 3 kobiet, oskarżonych o 
przygotowywanie spisku zmie 
rzającego do obalenia siłą Rzą 
du Federalnego i rządu Que- 
becu oraz o przynależność do 
nielegalnej organizacji.

Grupę tę aresztowano wraz z 65 
innymi osobami podejrzanymi o 
przynależność do ekstremistyczne­
go Frontu Wyzwolenia Quebecu 
na mocy obowiązującego od 16 paź 
dziernika stanu wyjątkowego w 
Kanadzie i związanego z tym zde­
legalizowania FLQ.

Wśród oskarżonych znajduje się 
adwokat Robert Lemieux, którego 
FLQ wytypował jako negocjato­
ra z rządem Quebecu w' sprawie 
uwolnienia uprowadzonego dyplo­
maty brytyjskiego J. Crossa.

PAP

pod pomnikami poległych cy- 
tadelowców i członków PPR. 
Zaciągnięto także warty hono 
rowe. U stóp tych pomników, 
przedstawiciele KW PZPR, 
ZSL i SD, wojska a także or­
ganizacji politycznych, społe­
cznych, zawodowych i mło­
dzieżowych oraz reprezentanci 
obu rad narodowych złożyli 
wieńce i wiązanki kwiatów.

(wn)
PRZEKAZANIE ZIEMI SPOD 

LENINO
Wczoraj, w przededniu 53 

rocznicy Wielkiej Socjalistycz­
nej Rewolucji Październiko­
wej, w Sali Zwycięstwa Mu­
zeum Wojska Polskiego w War 
szawie, odbyła się uroczystość 
przekazania plakietek z ziemią 
z pola bitwy pod Lenino przed

Na północy kraju
znów groźba powodzi

Kilkudniowe ulewne deszcze oraz silne wiatry wiejące od 
morza spowodowały wezbranie wód w rzekach wpadają­

cych bezpośrednio do Bałtyku. Wysoka morska fala — stan 
morza, w porównaniu ze średnim, podniósł się o 90 cm — 
utrudnia swobodne spływanie wód z rzek.
W województwie koszaliń­

skim wczoraj najwyższy po­
ziom wód wystąpił w rzekach 
Słupi i Parsęcie. Rzeki te za­
lały piwnice wielu domów w 
Kołobrzegu i Słupsku. Wezbra­
ły wody również w małych 
rzeczkach. Jedna z nich —
Strzeżnica oraz wezbrane 
dy jeziora Jamno zalały 
łacie łąk w pobliżu wsi 
busz. W województwie

wo- 
po- 
Ła- 
tym

alarm powodziowy ogłoszono 
dla powiatów: Koszalin, Ko­
łobrzeg i Słupsk.

W województwie olsztyń­
skim poziom stanów alarmo­
wych przekroczyły rzeki Drwę 
ca i Pasłęka. W Braniewie 
obowiązuje stan alarmu. W o- 
kolicach Nowego Miasta Lu­
bawskiego Drwęca zalała ok. 
tysiąca ha użytków zielonych.

Wielogodzinny sztorm zakłó­
cił normalne funkcjonowanie 
portów w Szczecinie i Świ­
noujściu. Wichura wstrzymała 
wejścia i wyjścia statków z 
zespołu portowego na zachod­
nim Wybrzeżu. Przerwa w że­
gludze trwała do południa 6 
bm. Na redzie Świnoujścia 
przez kilkanaście godzin tkwi­
ło zakotwiczonych kilkanaście 
statków. (PAP)

Znak życia od Crossa?
Wychodzący w Montrealu w ję­

zyku angielskim dziennik „The 
Gazette” poinformował w piątek, 
że policja otrzymała przesyłkę za­
wierająca fotografię uprowadzone 
go przez Front Wyzwolenia Que- 
becu dyplomaty brytyjskiego Ja­
mesa Crossa. na której odwrocie 
znajduje sie podpis uprowadzone­
go.

Fotografia przedstawia Crossa 
siedzącego na skrzynce z napisem 
„materiały wybuchowe” i grają­
cego w karty. Nie wiadomo, czy 
iego podpis na odwrocie zdjęcia 
jest prawdziwy, czy też podrobio­
ny Policja odmawia zarówno po­
twierdzenia iak i zaprzeczenia 
wiadomości dziennika. (PAP)

stawicielom wszystkich rodza­
jów wojsk, okręgów i służb 
WP, a także delegacjom: 
ZBoWiD, Związku Inwalidów 
Wojennych PRL, Związku 
Ociemniałych Żołnierzy, Rady 
Ochrony Pomników Walki i 
Męczeństwa oraz Ministerstwa 
Oświaty i Szkolnictwa Wyż­
szego, Ministerstwa Kultury i 
Sztuki, TPPR i ZHP.

PRZYJĘCIE 
W AMBASADZIE ZSRR

Z okazji przypadającej w 
sobotę 53 rocznicy Wielkiej 
Socjalistycznej Rewolucji Paź
dziernikowej, ambasador
Związku Radzieckiego w Pol­
sce Awierkij Aristow wydał 
wczoraj przyjęcie w siedzibie 
ambasady w Warszawie. Na 
przyjęcie przybyli członkowie 
najwyższych władz partyjnych 
i państwowych z Władysławem 
Gomułką, Marianem Spychal­
skim i Józefem Cyrankiewi­
czem. (PAP)

W Łodzi i w Warszawie

Organizacja i zarządzanie 
tematem spotkania 

młodych naukowców
Wczoraj w Jabłonnej koło 

Warszawy rozpoczęła się 3- 
dniowa konferencja poświę­
cona problemom organizacji i 

zarządzania — rozpatrywanych 
tym razem przez młodych re­
prezentantów wyższych uczel­
ni technicznych i ekonomicz­
nych. Spotkanie, przygotowa­
ne przez Towarzystwo Nauko­
we Organizacji i Kierow­
nictwa, ma na celu dokonanie 
przeglądu dorobku naukowe­
go młodej kadry specjali­
stów, wymiany doświadczeń 
między poszczególnymi ośrod­
kami badawczymi w zakresie 
nauki, organizacji i dyscyplin 
pokrewnych oraz pogłębienie 
współpracy między ośrodkami 
naukowymi i zakładami pracy.

PAP

Organa MO ujęły 
dwóch podejrzanych 

o zabójstwo
Warszawski „Express Wie­

czorny” doniósł wczoraj o u- 
jawnieniu przez organa MO, 
sprawców dwóch głośnych za­
bójstw dokonanych w Warsza­
wie i w Łodzi.

W stolicy, w wyniku ener­
gicznie prowadzonego śledz­
twa, został zatrzymany spraw 
ca mordu popełnionego na 
dziennikarce fińskiej — Lenie 
Kuosma. Warto dodać, że suk 
ces organów śledczych w ja­
kimś stopniu wynika również 
z właściwej reakcji społeczeń­
stwa na apel prokuratury o 
udzielenie pomocy w ujęciu 
zbrodniarza.

W Łodzi funkcjonariusze 
MO zatrzymali podejrzanego o 
zabójstwo studentki tamtej­
szej Politechniki. Została ona 
zamordowana 8 maja br. w 
klatce schodowej domu, w któ 
rym zamieszkiwała. (y)

W 31 rocznicę aresztowania 
profesorów UJ

Wczorai w 31 rocznicę aresz 
towania przez hitlerowców 183 
profesorów i pracowników na­
ukowych Uniwersytetu Jagiel­
lońskiego i Akademii Górni­
czej i wywiezienia ich do obo­
zu w Sachsenhausen — przed 
tablicą pamiątkową w UJ zło­
żono wieńce i wiązanki kwia­
tów. (PAP)

W dążeniu do znalezienia 
porozumienia

Korespondencja „Głosu" z Warszawy
Wbrew zapowiedziom Wi­

cherka, czwartek był w Warsza 
wie słoneczny i większość foto­
reporterów (a jest ich niemało 
w grupie 170 zagranicznych 
dziennikarzy, którzy stanowię 
prasowe zaplecze rokowań Pol­
ska — NRF) rekompensujęc do­
tychczasowe ulewy, od wczesne 
go ranka przysłępiła do obfoło 
grafowywania uroków Syrenie­
go Grodu. Ale choć nawet w po 
łudnie odleciała nad Ren gru­
pa tych dziennikarzy, którzy li- 
częc na kilkudniowę przerwę w 
warszawskich pertraktacjach w 
zwięzku ze sobotnię debatę w 
Bundestagu, zamówili sobie spec 
jalny samolot do Bonn — w sa­
li konferencyjnej Hotelu Euro­
pejskiego, na popołudniowych 
konferencjach rzeczników obu 
delegacji nadal było pełno.

Wzmiankę występujęcego dzi­
siaj z naszej strony zastępcy Dy 
rektora Departamentu Informa­
cji MSZ Tadeusza Malickiego 
na temat sprzyjajęcej pogody, 
zwłaszcza sformułowanie, że 
słońce jaskrawo oświetliło salę 
konferencyjnę pałacyku przy u- 
Kcy Foksal, niektórzy przyjęli ja 
ko aluzję do samych obrad. 
Wszyscy bowiem oczekuję mo­
mentu, kiedy w jakiś sposób zo­
stanie rozluźniona dotychczaso­
wa zasada maksymalnej dyskre­
cji.

Dla nas najważniejsze jest to, 
że owe dni sę wypełnione bar­
dzo intensywna praca obu dele­
gacji rzędowych, którym prze-

wodniczę już ministrowie spraw 
zagranicznych.

Oto w czwartek-, w ślad za po 
rannym posiedzeniem wspólnym 
obu grup ekspertów (po którym 
oznajmiono nam decyzję min. 
Scheela o rezygnacji z jego wy 
jazdu na sobotnie posiedzenie 
Bundestagu), odbyły się po po­
łudniu, jednocześnie z 90 minu­
towym spotkaniem szefów obu 
delegacji, ponowne rozmowy 
obu grup ekspertów.

Również w piętek rano, wów 
czas kiedy nasz minister spraw 
zagranicznych przyjmował prze­
bywających w Warszawie depu­
towanych do zachodnioniemiec- 
kiego Bundestagu prof. Carlo 
Schmida (SPD) i Ęrnsta Achenba 
cha (FDP), przeprowadzona zo­
stała kolejna konferencja eksper 
tów. Poprzedziły ją i zakończy­
ły rozmowy w cztery oczy prze­
wodniczących grup: polskiej — 
dyrektora Departamentu Praw­
no-Traktatowego Włodzimierza 
Zawadzkiego i zachodnionie- 
mieckiej — dyrektora Departa­
mentu Politycznego Berndfa von 
Sfadena.

Następnie zaś o godzinie 11, 
kiedy przybyli do pałacyku przy 
ul. Foksal obaj ministrowie — 
Stefan Jędrychowski i Walter 
Scheel, po bardzo krótkiej roz­
mowie w obecności prasy, przy 
stępiono do ściśle poufnych o- 
brad plenarnych obu delegacji, 
trwających do godz. 13. Jak po 
dał do wiadomości rzecznik Pol 
ski, szczegółowo omawiano kwe

stie zwięzane z normalizację sto 
sunków.

Dyskusje były konkretne i fo­
czy ty się w szczerej atmosferze 
i w dążeniu do znalezienia po­
rozumienia.

Popołudnie obie delegacje 
przeznaczyły na prace we wła­
snym gronie, przy czym — jak 
wyjaśnił rzecznik strony zachód 
nioniemieckiej Guido Brunner 
— min. Scheel także wieczór 
przeznaczył na przygotowanie 
się do sobotniej rozmowy z min. 
J ędryc howsk im. P rzed miotem
jej będzie szereg spraw omawia 
nych uprzednio przez eksper­
tów.

Zrozumiała rzecz, że w zwięz­
ku z łąkę infensywnościę prac, 
tym bardziej dopytywano się 
rzeczników o ewentualne zdefi 
niowanie etapu rozmów.

Odpowiadając na to pytanie 
rzecznik zachód ni oniemieć ki o- 
świadczył: „w niektórych próbie 
mach spornych osięgnięło już 
zgodność zasad, trzeba jednak 
jeszcze uzyskać zgodność sfor­
mułowań traktatowych. Rozmo­
wy rozwijają się pomyślnie, ale 
wciąż jeszcze stoi przed nami 
duża praca".

Przytaczam te słowa wg. zasa 
dy „.relała-refero", przypomina" 
jąc, że tego typu wypowiedź sta 
nowić może element gry dyplo 
małycznej w stosunku do dzień 
nikarzy i ich czytelników (v* 
tym przypadku przede wszystkim 
zachód nioniemieckich).

Nic wszakże nie wskakuje, 
aby intensywne prace napotyka 
ły na trudności inne, aniżeli te, 
których należało się spodziewać 
i które trzeba było wkalkulować, 
kiedy podejmowano decyzję o 
rozpoczęciu rundy ministerial­
nej.

ZBIGNIEW SZUMOWSKI
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Polacy w walce o władzę radziecką (1)

yło to w dniach obcho­
dów 50-rocznicy Wiel­
kiej Socjalistycznej Re­

wolucji Październikowej. Na
jednej z ulic Jakucka stolicy 
największej z autonomicznych 
republik radzieckich pojawiła 
się wówczas tabliczka: „Ulica 
A. S. Rydzyńskiego”. Zacieka­
wiło mnie to nazwisko. Sięg­
nąłem po 5 tomową, wydaną 
ostatnio w ZSRR „Historię Sy 
berii”. Czytamy w niej na te­
mat walki o ustanowienie w 
Jakucku władzy radzieckiej:

„Na pomoc masom pracującym 
Jakucji Centrosybir wysłał od­
dział Gwardii Czerwonej A. S. Ry 
dzyńskiego, który wyruszył z 
Irkucka 15 maja 1918 roku. Od­
dział uzupełnili ochotnicy w Ust- 
Katie. W Wittinie przyłączył się 
do nich oddział Stojanowicza z 
Bodaj bo...

Oddział Rydzyńskiego po szere­
gu potyczek z białą gwardią „Ra­
dy Obwodowej” przy współdzia­
łaniu z robotnikami Jakucka zajął 
1 lipca 1918 roku miasto...”

barwną i pouczającą kartę 
wielkiej, wciąż jeszcze niepeł 
nej księgi naszej wiedzy o 
udziale Polaków w Rewolucji 
Październikowej i obronie wła 
dzy radzieckiej.

Pracują nad nGW^m tworzywem

Jankowski, Leśniewski 
Danisz i inni

Od Irkucka do Jakucka jest 
w linii prostej ponad 1800 
km. Długą wyprawę odbyli 
więc żołnierze oddziału dowo 
dzonego przez Polaka rewolu­
cjonistę. Moje zainteresowanie 
historią tej syberyjskiej ody­
sei wzrosło, gdy dowiedziałem 
się, że zastępcą Rydzyńskiego 
był Ludwik Jankowski, a w 
skład irkuckiego oddziału we­
szła „Polska Kompania Rewo­
lucyjna”. Zacząłem zbierać ma 
teriały na ten temat ale było 
ich nie tak wiele poza obszer­
nymi informacjami o samym 
Rydzyńskim. Z pomocą przysz 
la mi nieoczekiwanie gazeta 
„Socjalisticzeskaja Jakucja", z 
którą biuro Interpress w Mos­
kwie utrzymuje żywe kontak­
ty. Dwaj dziennikarze tej ga­
zety J. Wiłłchow i E. Rybaków 
ski przeszli i przejechali trasę 
historycznej wędrówki oddzia 

łu Rydzyńskiego. Rozmawiali 
z żyjącymi uczestnikami wyda 
rżeń sprzed przeszło pół wie­
ku, zajrzeli do miejscowych 
archiwów. W rezultacie pow­
stała dokumentalna opowieść 
pod tytułem „Specjalne zada­
nie” udostępniona mi dzięki 
uprzejmości redakcji „Socja­
listiczeskaja Jakucja”. Relacja 
dwóch dziennikarzy pozwoli­
ła, po uzupełnieniu innymi ma 
teriałami odtworzyć jakże

Kość mamuta i cudze apetyty
Latem 1914 roku statek do­

starczył do Jakucka z ujścia 
Leny półtora tysiąca pudów 
kości mamuta. Kupili je właś­
ciwie za bezcen u miejscowe­
go kupca dwaj amerykańscy 
handlowcy. Często docierali 
przed I wojną światową do 
miasta nad Leną Japończycy 
kokietując jakuckich kupców 
milionerów hasłami: „Azja dla 
Azjatów”. Chociaż bogactwa 
Jakucji poza futrami i złotem 
były zaledwie dopiero przeczu 
wane; zagranica patrzyła na 
ten rejon chciwym wzrokiem. 
Obcym mocarstwom była na 
rękę polityka, którą w okre­
sie Rewolucji Październikowej 
prowadziła miejscowa burżua- 
zja.

W dniu 22 lutego 1918 roku 
kontrrewolucjoniści utworzyli 
„Radę Obwodową” i proklamo 
wali niezależność Jakucji i ja- 
kuckiego obwodu od RSFR od 
mawiając podporządkowania 
się władzy radzieckiej. W 
skład samozwańczego rządu 
weszli byli policjanci, carscy 
urzędnicy, kupcy-milionerzy. 
Gotowi poddać się Japończy­
kom, Amerykanom, komukol­
wiek byle tylko nie dopuścić 
do powstania w Jakucji wła­
dzy radzieckiej.

Centrosybir w imieniu rządu 
robotniczo-chłopskiego posta­
nowił: „zorganizować specjal­
ny oddział celem rozpędzenia 
prawicowo-eserowskiej bandy 
nazywającej siebie „Radą 
Obwodową obwodu jakuckie- 
go”.

Tak w wielkim skrócie wy­
glądała sytuacja w momencie 
gdy Rydzyński otrzymał roz-

ławowicz urodził się 7 lipca 
1880 r. w Warszawie w rodzi­
nie robotniczej. Pracował jako 
formierz metalowiec w War­
szawie i Łodzi — był człon­
kiem SDKPiL. Powołany do 
carskiej armii brał udział w 
wydarzeniach rewolucji 1905 
— 1906 w Sewastopolu. Wy­
buch rewolucji lutowej 1917 ro 
ku zastał Rydzyńskiego w Sta­
nicy Szreteńskiej za Bajka­
łem. Tu właśnię wstąpił w sze 
regi partii bolszewików i uczę 
stniczył jako delegat w I zjeź- 
dzie Rad Wschodniej Syberii. 
W dniach buntu junkrów w 
grudniu 1917 roku Rydzyński 
dowodził operacjami wojsko­
wymi dając dowody męstwa i 
zdecydowania. 15 kwietnia 
1918 roku w Irkucku otwarty 
został kongres cudzoziemskich 
robotników internacjonalistów, 
na którym Rydzyński wystąpił 
w imieniu polskich rewolucjo 
nistów. Podaję jedynie niektó­
re dane z bogatej biografii poi 
skiego komunisty.

Otrzymawszy polecenie przy 
wrócenia władzy radzieckiej w 
Jakucku, Rydzyński opracował 
plan wyprawy. Pierwszy odci­
nek drogi do Aczuga nad Le­
ną czerwonogwardziści prze­
być mieli na samochodach, a 
później dalszą część wyprawy 
odbyć drogą wodną, rekwiru- 
jąc jeśli nie będzie innej moż
liwości statki i barki.

W czasie przeglądu 
wymarszem Rydzyński 
nał się, że oddział jest

przed 
przeko 
praw-

kaz wyruszenia z Irkucka 
Jakucka.

Warszawski robotnik
czerwonym dowódcą

do

Dowódca specjalnego zbior­
czego oddziału Apolinary Ry- 
dzyński syn Stanisława jak na 
zywali go rosyjscy współtowa­
rzysze walki Apolinary Stanis

dziwą, miniaturową międzyna 
rodówką. Oprócz Polskiej Re­
wolucyjnej Kompanii byli w 
nim Rosjanie, Ukraińcy, "'Wę­
grzy,. Austriacy, Niemcy. Za­
stępcą dowódcy był jak wspom 
niałem Ludwik Jankowski, do 
jego najbliższych pomocników 
należeli: Leon Danisz i Leś­
niewski. Wśród rewolucyjnego 
podziemia w Jakucku, które 
miało wesprzeć oddział Ry­
dzyńskiego również zresztą 
spotyka się polskie nazwiska. 
Jakuccy rewolucjoniści mieli 
swój konspiracyjny lokal w 
mieszkaniu fotografa Pronie- 
wicz-Czaplińskiej, do bojowej 
drużyny należał Edward Pia­
secki, a gdy w dniu 1 maja 
1918 roku manifestacja robot­
nicza podeszła pod miejscowe 
więzienie powitał ją przemó­
wieniem polski socjaldemokra 
ta więzień Czapliński...

ZDZISŁAW ROMANOWSKI

KONKURS
NA RYSUNEK KWARTAŁU

Ogłoszony już został regulamin 
konkursu im. Jana Wronieckiego 
na najlepszy rysunek i grafikę 
kwartału, a także termin otwarcia 
pierwszej pokonkursowej wysta­
wy. otwarta ona zostanie w Klu­
bie Międzynarodowej Książki i 
Prasy w Poznaniu 19 stycznia przy 
sziego roku, (ob)

ORKIESTRA ZIELONOGÓRSKA

y końcu października odbyła 
w zielonej Górze uroczysta 

inauguracja nowego sezonu pracy 
tamtejszej Orkiestry Symfonicz­
nej. w programie utwory p. Czaj 
kowskiego, F. Nowowiejskiego i 
"• Lutosławskiego. Jako solistka 
^ystąpiła świetna skrzypaczka W. 
Wiłkomirska, grająca „Koncert 
A-dur” M. Karłowicza. Dyrygował 
2 dużym powodzeniem Z. Hassa, 
wef zielonogórskiego zespołu. Wie 
^ór inauguracyjny powtarzał u-

iNłLTMRALNYffl
twory kilka dni wcześnie | zapre­
zentowane we Frankfurcie nad 
Odrą („Konzerthalle C.F.E. Bach”), 
gdzie symfonicy polscy zostali go 
rąco przyjęci przez publiczność nie 
miecką. Powyższy koncert zapo­
czątkował stałą współpracę pomię 
dzy orkiestrami Zielonej Góry i 
Frankfurtu, (kn)

INAUGURACJA W KONINIE
6 listopada Konin doczekał się 

otwarcia nowego Domu Kultury. 
Z okazji Inauguracji roku kultu- 
rolno-oświatowego, na który m. 
in. przybyli kierownik Wydziału 
Kultury KC PZPR Wincenty Kras­
ko oraz wiceminister kultury i 
sztuki Zygmunt Garstecki. W no­
wej placówce odbył się koncert

Wielkopolskiej Orkiestry Symfo­
nicznej z udziałem sławnej naszej 
pianistki Haliny Czerny-Stefań- 
s>kiej oraz skrzypka Bogdana Pie­
trzaka.

NAJBLIŻSZE PREMIERY 
W TEATRACH

Teatr Polski w Poznaniu po dłu­
giej przerwie zaprasza nas znowu 
na premierę. Sezon zainauguruje 
na tej scenie sztuka Henryka Wor­
cella: „Widzę stęd Sudety” w re­
żyserii Romana Kordzińskiego. Pre 
miera jej odbędzie się 14 bm. Ko­
lejna premierę zapowiada także 
Opera. Będzie to „Don Carlos” 
Verdiego.

WYSTAWA
RADZIECKIEJ ARCHITEKTURY
Jedną z ciekawszych imprez 

„Dekady Radzieckiej” w poznaniu 
stanie się zapewne wystawa radziec 
kiej architektury awangardowej z 
lat 1919—1930 w poznańskim Pałacu 
Kultury, która czynna będzie w 
Salonie Wystawowym Pałacu po­
cząwszy od 11 bm. (ob)

Najnowszy numer ukazującego się w 
Wiedniu kwartalnika Międzynaro­
dowej Federacji Bojowników Ru­

chu Oporu — FIR, „Resistance Unie”, 
Przynosi szereg interesujących i aktual­
nych artykułów na temat wzmożonej 
działalności sił skrajnej prawicy w NRF 
zbrodni hitlerowskich i walki z faszyz­
mem. Jedna z czołowych pozycji numeru 
stanowi wywiad udzielony przez prezesa 
ZG ZBoWiD, sekretarza KC PZPR, Mie­
czysława Moczara, na temat 25 rocznicy 
zwycięstwa nad faszyzmem hitlerowskim 
Nosi on tytuł „W ćwierć wieku po zwy­
cięstwie”.

Naczelny redaktor kwartalnika. O. V5es- 
uecker, w artykule zatytułowanym „Lepsza 
, 2 NPp” u sposób udokumentowany pokazu­
je mobilizacje wokół bawarskiej CSU elemen- 

Politycznych wszelkiej maści od FDP po 
przeciwnych odprężeniu stosunków 

onn z krajami socjalistycznymi. W zestawie 
Kłosów prasy światowej oraz jego własnych 

Spowiedzi, noszących tytuł „Obrońca oj- 
w «ny”’ czasopismo pokazuje polityczna syl- 

etkę Franza Josefa Straussa.
.Publicysta monachijski. K. Hirsch, publi- 

źródłowy artykuł pt. „NPD nie jest sa- 
Daje w nim przegląd licznych organi- 

^cJi zachodnioniemieckich powiązanych z

CAF — Jakubowski

Na zdjęciu: mgr inż. 
gajewska i mgr inż. 
Pradeilok — badają 
ność cieplną tworzyw

Ewa Za 
Witold 
odpor- 
polie-

strowych na derywałografie.

W Katedrze Fizykochemii i 
Technologii Polimerów Poli­
techniki Śląskiej opracowano 
nowy rodzaj termoodpornych 
poliestrów nienasyconych. Ma 
teriały te mają szczególne za 
stosowanie w tropikalnych wa 
runkach i w przemyśle che­
micznym, bowiem cechują je 
dobre własności mechanicz­
ne, dielektryczne, odporność 
na chemikalia i zachowanie 
parametrów wytrzymałościo­
wych w podwyższonych tem­
peraturach. Można z nich wy 
twarzać odlewy i laminaty po 
liestrowo-szklane dla budow­
nictwa, jak: elementy ścian, 
dachów, wykładziny dla róż­
nych urządzeń w przemyśle 
chemicznym. Znajdą one ze 
względu na swoje wysokie 
właściwości również zastoso­
wanie w okrętownictwie do 
budowy łodzi ratunkowych, 
pokryw luków itd„ a także w 
przemyśle motoryzacyjnym.

OHP szkołą charakterów

Po pierwszym dniu pra­
cy dziewczyny ze zgro­
zą oglądały zniszczone 

dłonie. Pieczołowicie pielęgno­
wane paznokcie połamały się
przy oczyszczaniu sadzonek.
Praca przy łuskaniu nasion, 
pozornie lekka i łatwa, po pa­
ru godzinach okazała się mę­
cząca i ciężka. A przecież zro 
biły o wiele mniej niż ich
starsze 
czeniu

koleżanki. Po przeli- 
na złotówki okazało

się, że licealistki zapracowały 
niewiele.

Dla większości młodzieży za-
trudnionej ochotniczych huf-
cach pracy były to pierwsze zaro­
bione pieniądze. Wymagały o wie 
le więcej trudu niż wyciągnięcie 
ręki w stronę rodziców z katego­
rycznym: daj na kino, książkę, na 
wycieczkę, na ciuchy. W Woje-
wódzkim Sztabie Akcji „ 
OHP 70” mówią, że w czasie 
kacyjnych hufców poznaje 
smak pracy. I mają rację, 
świadczenie jak zawsze jest 
lepszym nauczycielem. Aby

,Lato 
wa- 
się

Do- 
naj- 
na-

brać szacunku dla pracy trzeba 
ją poznać, przekonać się na włas­
nym schylonym grzbiecie, jakie­
go wymaga wysiłku. Cieplarniana 
atmosfera, którą wytworzyliśmy 
wokół młodych, nie bardzo temu 
sprzyjała.

Wychowanie przez pracę 
jest głównym postulatem wy­
chowania socjalistycznego. To­
też wakacyjne hufce pracy, or 
ganizowane przez zarządy 
szkolne ZMS przy współudzia 
le grona pedagogicznego i dy­
rekcji szkół postanowiły zak­
tywizować młodzież do udzia­
łu w realizacji zadań gospo­
darczych. Potraktowano OHP 
jako przedłużenie zajęć z wy­
chowania obywatelskiego. Naj­
ważniejsze było nie zarobienie 
pieniędzy, a zaznajomienie się 
z cyklem produkcji gospodar­
czej, z zasadami funkcjonowa­
nia zakładu pracy, gospodar­
stwa rolnego.
W tegorocznej akcji letniej

OHP wzięło udział ponad 
6,5 tys. młodzieży. Niewątpli­
wym sukcesem jest przystąpię 
nie większej niż dotąd liczby 
młodzieży z liceów ogólno­
kształcących, środowiska jak

W ćwierć wieku po zwycięstwie
WYWIAD Z MIECZYSŁAWEM MOCZAREM W „RESISTANCE UNIE’

NPD. Najwięcej miejsca poświęca osławionej 
Aktion O<ler-Neisse (ARON), szkicując również 
polityczne portrety jej czołowych działaczy. 
Artykuł ilustrują fotokopie rewanźystowskicti 
ulotek AKON-u. domagające się m. in. zwrotu 
„niemieckich terenów wschodnich”, tzw. ziem 
zachodnich i północnych Polski. NRD. czecho­
słowackich Sudetów. Austrii i włoskiego płd. 
Tyrolu. Jedna z ulotek w formie znaczka 
przedstawia ratusz wrocławski, nad którym 
widnieje napis: „Niemcy muszą być znowu 
całe”.

Pouczającą lekturę stanowi w numerze 
zestaw głosów czytelników „Spiegla” na 
temat ŃPD, Bundeswehry, SS, aktual­
nych granic w Europie, sprawy biskupa 
Deffreggera. zbrodni w Song My i afery 
b. przewodniczącego Bundestagu, Ger- 
stenmayera.

W dziale zbrodni hitlerowskich kwar­
talnik demaskuje przestępcę wojennego, 

b. komendanta obozu zagłady w Treblince,

Franza Paula Stangla. Przynosi również 
rewelacyjną, pasjonującą dokumentację 
pokazującą rolę przemysłu niemieckiego 
w przygotowaniach i prowadzeniu II woj 
ny światowej oraz artykuł o zbrodniczych 
eksperymentach lekarskich w obozie 
koncentracyjnym Mauthausen. Numer za 
wiera również informacje dotyczące przy 
gotowań do zwołania szerokiego spotka­
nia europejskiego b. uczestników ruchu 
oporu i kombatantów w interesie trwa­
łego pokoju i bezpieczeństwa zbiorowego 
oraz wiele dalszych cennych i interesują­
cych pozycji.

Kwartalnik 
francuskiej i 
wej, czytany

FIR-u, ukazujący się we 
niemieckiej wersji języko- 
jest w całej Europie, nie

tylko w sferach b. członków ruchu oporu 
i kombatantów wojennych. (Interpress).

dotąd mniej zainteresowanego 
popularyzacją OHP, a często 
wręcz nie doceniającego roli 
wakacyjnej pracy. W bieżą­
cym roku wszystkie licea w 
Poznaniu zorganizowały przy­
najmniej po 1 hufcu (V LO 
zorganizowało 5 hufców!). Na 
wyróżnienie zasługują: LO w 
Pile, Ostrzeszowie, Techni­
kum i Zasadnicza Szkoła Han 
dlowa w Poznaniu, Technikum 
Mechaniczne w Pleszewie.

Zwiększyła się do 65 liczba huf­
ców specjalistycznych, zatrudnio­
nych w budownictwie ogólnym, 
komunalnym, przy budowie dróg
i w przetwórstwie 
czestnikami tych 
głównie uczniowie 
nych, dla których

owocowym. U- 
hufców zostali 
szkół technicz- 
wakacyjna pra

ca była zarazem praktyką.
I tu wyłania się nowy aspekt 

użyteczności hufców, które oprócz 
funkcji społeczno-ekonomicznej 
mają być doskonałym uzupełnie­
niem praktycznym nabytej w szko 
le wiedzy.

Młodzież pracowała w pań­
stwowych gospodarstwach roi 
nych, stacjach hodowli roślin, 
nasienno-szkółkarskich, stad­
ninach koni, wykonując takie 
prace, jak zwózki zboża, siana 
i rzepaku, załadunek węgla i
obornika, odchwaszczanie
ziemniaków i buraków. W leś 
nictwie pielęgnowali i oczysz­
czali uprawy leśne. „Budowla 
ni” wznosili Dom Strażaka i 
Ośrodek Sportów Wodnych w 
Poznaniu, domy mieszkalne w
Dziekanowicach, Ośrodek
Wczasowy w Niechorzu.

chotnicze hufce pracy 
stały się sprawdzianem 

przygotowania społecznego dla 
młodzieży i jej zaangażowania 
obywatelskiego. Nieliczne by­
ły przypadki, w których typo­
wi cwaniacy i maminsynko­
wie wycofali się z obozów, a 
hufce nie przystąpiły do pra­
cy, tłumacząc się trudnościami 
organizacyjnymi. Tak stało się 
w Technikum Przemysłowo- 
Pedagogicznym w Lesznie, 
ZSZ nr 1 i II Liceum Ogólno­
kształcącym w Kaliszu, Tech­
nikum Mechanicznym w Pile. 
Na szczęście są to odosobnione 
przypadki. Reszta pracowała 

w zależności od potrzeb od 8 
do 10 godzin dziennie, a nawet, 
jeżeli to było konieczne, podej 
mowali prace w niedzielę. Sta 
nowili bowiem często jedyną 
pomoc gospodarstw. Wydaj­
ność, którą uzyskiwali wahała
się od 50 — 100 proc, w 
sunku do doświadczonego 
cownika, co należy uznać 
wynik zadowalający.

Ochotnicze hufce pracy 
próbą sprawności nie tylko

sto- 
pra 

za

były 
dla

młodzieży, ale w równym stopniu
i dla przedsiębiorstw, 
przyjmowały do pracy.

które ją 
Chodziło

przede wszystkim o to, aby mło­
dzi ludzie nauczyli się pracować 
w sposób rzetelny, nie bałaganiar 
ski. Należało im zapewnić stały 
front pracy, bez przestojów i obi 
jania się. Czy to się udało? Nie 
wszędzie. Najgorzej była zorgani­
zowana praca w leśnictwie. PGR 
Gorzewo i Nadleśnictwo Gaj. pow.
Koło odmówiły mimo umów,
przyjęcia do pracy młodzieży, za­
wiadamiając o tym zainteresowa­
nych w bardzo późnych termi­
nach.

W roku bieżącym pełnomoc­
ników dyrekcji przedsię-

biorstw do spraw OHP powoła 
no prawie we wszystkich 
przedsiębiorstwach, przeszkolo 
no ich. Lecz nie zawsze byli 
to właściwi ludzie, nie zawsze 
potrafili wywiązać się z nało­
żonych obowiązków. Niektóre 
przedsiębiorstwa traktowały 
hufce jako zło konieczne, nie 
rozumiejąc ważnej roli wycho 
wawczej, którą mieli do speł­
nienia w stosunku do przy­
jeżdżających młodych dziew-: 
cząt.czy chłopców.

Przygotowanie bazy noclegowej,- 
zabezpieczenie wyżywienia odkła­
dali na ostatnią chwilę. Dobrze, 
że takich maruderów, którzy nie 
zadbali o czyste i przestronne po­
mieszczenia do spania, o odzież o- 
chronną, miski do mycia i szafki 
do odzieży, nie było wielu, ale do 
statecznie dużo, by ukształtować 
sąd części młodych o dorosłych. 
Zdarzały się wypadki, że perso­
nel kuchenny i zaopatrzeniowiec 
nie potrafili zorganizować wystara 
czającego wyżywienia, że na sku­
tek wadliwej organizacji zarobek 
młodzieży kształtował się zaled­
wie na poziomie kosztów utrzyma 
nia, że kierownicy gospodarstw 
zupełnie nie interesowali się mło­
dzieżą. W tych skrajnych przy­
padkach i młodzież pracowała go­
rzej. Trudno wymagać, aby byłoi 
inaczej.

imo licznych jeszcze nie- 
dociągnięć w ogólnym 

rozrachunku należy tegorocz­
ną akcję ochotniczych hufców 
pracy ocenić korzystnie. Co 
najważniejsze, zyskały one 
aprobatę wśród nauczyciel­
stwa, jako najwłaściwsza for­
ma przystosowania młodzieży 
do środowiska dorosłych. Bu­
dzenia szacunku dla pracy, 
rozwijanie inicjatyw społecz­
nych. OHP dają możność łą­
czenia procesu dydaktycznego 
z bieżącym życiem, pozwalają 
na uczestnictwo w produkcji. 
Po raz pierwszy w tym roku 
organizatorzy nie mieli kłopo­
tu z kadrą komendantów. Go­
towość prowadzenia hufców 
podejmowali nauczyciele i dy­
rektorzy szkół.

Należy dążyć do tego, aby w 
podobny sposób jak nauczy­
ciele, oceniały sens istnienia 
OHP zakłady pracy, by przy­
gotowywały dla nich stanowi­
ska pracy z rzetelną troską, 
wręcz wzorcowo.

Młodzież w czasie prac wy­
konywała chętnie czyny spo­
łeczne na rzecz środowiska, 
organizowała spotkania z 
miejscową młodzieżą, w wie­
lu wypadkach nawiązała ser­
deczne kontakty z robotnika­
mi. Na adres Komendy OHP i 
szkół wpłynęło wiele listów
pochwalnych 
pracy.

od zakładów

Omawiając tegoroczną ak­
cję OHP, jej braki i efekty
oraz walory wychowawcze, 
nie można zapomnieć o dodat­
kowej roli hufców. Dla sporej 
części młodzieży są one jedy­
ną formą wypoczynku i spę­
dzenia szkolnych wakacji. To 
wcale niebagatelny argument 
po stronie plusów akcji ochot 
niczych hufców pracy.

BARBARA 
GRZEGORZEWSKA

A GŁOS WIELKOPOLSKI 3
Nr 265 (8309) 7 XI 19TO



Na Węgrzech dominuje bu 
downictwo uprzemysło­
wione. Systemem tym 

buduje się zarówno w Buda­
peszcie, jak i w innych mia­
stach, z których większość nie 
ma powyżej 100 000 mieszkań­
ców. Wytwórnie wytwarzające 
wielkie płyty lokalizuje się w 
miejscach, skąd można dostar 
czać prefabrykaty- na dwa lub 
więcej placów budowy.

W ten sposób wytwórnie te 
wykorzystywane są do maksi­
mum. Ale i ich produkcja jest 
przecież ograniczoną, mimo sta 
łego udoskonalania procesów 
technologicznych i zwiększa­
nia liczby wytwarzanych płyt. 
Stąd też spotyka się jeszcze 
obiekty budowane metodą tra 
dycyjną z cegły. Jest to dy­
ktowane z jednej strony 
koniecznością zwiększenia

Nowoczesne i bez usterek
Korespondencja „Głosu" z Węgier

tempa budownictwa, z
giej tym, że nie

dru- 
we

wszystkich miejscowościach 
istnieją możliwości stoso­
wania metod uprzemysłowio­
nych. Dotyczy to zwłaszcza re 
jonów znajdujących się w zna 
cznej odległości od wytwórni 
prefabrykatów. Płyty mogą 
być ekonomicznie uzasadnione 
przede wszystkim na wielkich 
placach budowy.

W stolicy, w obrębie tzw. 
Nowego Budapesztu pokazywa

mi w budownictwie miałam w 
Kecskemet — stolicy wojewódz 
twa Bacs-Kiskun. Miasto to li 
czy obecnie 78 000 mieszkań­
ców. II wojna światowa poczy 
niła tu niemałe spustoszenia. 
W 1944 r. uległa zniszczeniu 
1/4 mieszkań. Obecnie nie wi­
dać śladów tamtego okresu. 
Pozostało jednak jeszcze wiele 
starych domów, które budowa 
no przed 1900 r. Są to najczęś 
ciej budynki parterowe, nie 
rzadko kryte strzechą. Właśnie 
one przysparzają gospodarzom 
miasta wielu kłopotów. Trzeba 
je likwidować, ale proces ten 
wyłania konieczność dyspono­
wania mieszkaniami zastępczy 
mi. A tych brak choć w Kecs­
kemet buduje się dużo i także 
najnowszymi metodami.

Z książką na ty

Pięknie

no 
w 
kę 
ej i

mi osiedle, które powstało 
oparciu o istniejącą fabry- 
domów. Technikę produk- 
prefabrykatów posunięto

tu tak daleko, że — jak z kloc­
ków — montuje się całe izby.
Gotowa jest również 
trzna i wewnętrzna 
ścian.

Najwięcej okazji do

zewnę- 
faktura

Wprawdzie ostatnio przystą­
piono energiczniej do wyburza 
nia starych domów, zwłaszcza 
w centrum, nadal jednak — jak 
poinformował mnie zastępca 
przewodniczącego Prezydium 
MRN Mihaly Mezb — na roz­
biórkę czeka około 200 budyn­
ków. W najbliższych latach — 
jako że ich wytrzymałość do­
biegła końca — muszą zniknąć 
z powierzchni ziemi.

nione 10 lat. Taki wzrost tem­
pa jest charakterystyczny dla 
budownictwa w całych Wę­
grzech, tym bardziej że roz- 
wój budownictwa mieszkanio­
wego, zwłaszcza dużych osie­
dli, notuje się tu od około 1960 
r. Świadectwo budownictwu 
wystawia nie tylko liczba sta­
wianych domów, lecz także ich 
architektura i jakość. Rozwią­
zania architektoniczne nowych 
osiedli są rozmaite. Wcześniej 
budowane cechuje monoto­
nia. Szare są też ich zewnę­
trzne elewacje. Natomiast obec 
nie stosuje się formy coraz bar 
dziej śmiałe i nowoczesne. Wi 
działam np. teatr wybudowa­
ny trzy lata temu w Keszthe- 
ly, leżącym na zachodnim krań 
cu Balatonu. Architektura gma 
chu, jak i rozwiązanie wnę­
trza, z przestrzennymi pomiesz 
czeniami przeznaczonymi na 
rozmaite ekspozycje, zadziwia 
ją pomysłowością. To samo do 
tyczy na Węgrzech domów 
mieszkalnych, przede wszy­
stkim z uwagi na rozmaitość 
brył i barwność tynków.

mieszkańcom maksimum wy­
gód, lecz także uchronieniem się 
w przyszłości przed zbyt czę­
stymi zamianami. Dodam, że 
lokatorami nowych mieszkań 
są przede wszystkim młode 
małżeństwa.

Kuchnie, nie są wprawdzie 
duże (w większości od 7 do 10 
m2), jednak oddaje się je loka 
torom prawie w pełni umeblo 
wane. Oczywiście koszty za 
wstawione segmenty ponoszą 
dodatkowo mieszkańcy. Sys­
tem taki stosuje się także w 
naszym kraju, m. in. na osie­
dlu Winogrady w Poznaniu. 
Podobnie wygląda to w kory­
tarzach. I one posiadają wbu­
dowane szafy.

zapozna
nia się z metodami stosowany

Od 1945 r. wybudowano w 
Kecskemet 8 200 mieszkań. Z 
tej liczby 6 400 przypada na mi

PONIEDZIAŁEK

Dominującym akcentem pra 
wie wszystkich nowych osiedli 
są obecnie wieżowce. Taki 
właśnie wieżowiec — jako 
pierwsza jaskółka — ozdabia 
już także centrum Kecskeme- 
tu.

Niedawno zmieniono na ko­
rzyść rozwiązania układu 
mieszkań. Z poprzedniego 
okresu oglądałam np. 1-poko­
jowe mieszkanie, w którym do 
niewielkiej kuchni przechodzi 
się przez łazienkę. Takie roz­
wiązania — ku zadowoleniu lo 
katorów — należą do przesz­
łości. Obecne układy są bar­
dziej funkcjonalne, choć — jak

Nowością jest stawianie obec 
nie w nowych mieszkaniach — 
między dwoma pokojami — 
ścian z płyt drzewnych. Są to 
po prostu meblościanki. Dzięki 
takiemu rozwiązaniu (szafy 
posiadają przegrody rozmaitej 
wielkości) największe zazwy­
czaj ściany są całkowicie wy­
korzystane. System ten będzie 
upowszechniany. Zyskał on bo 
wiem aprobatę lokatorów.

Na Węgrzech prawie 90 
cent obecnie stawianych 
mów mieszkalnych należy

pro 
do- 
już

16.40 — Dla dzieci .Zwierzy-
nieć”. W programie m. in. film 
o przygodach psa Auggie Doggie 
i Wally Gatora.

17.30 — Echo stadionu.
18.05 — „Sylwetki X Muzy” — Ka­

zimierz Konrad (z Poznania).
18.30 — „Eureka” — magazyn po­

pularno-naukowy.
19 — „Poznań literacki” — spot­

kanie z Bogusławą Latawiec.
20.05 — Teatr Telewizji — Lew Toł 

stój — „Żywy trup”. Reżyseria 
Andrzej Łapicki. Przekład — Je­
rzy Pomianowski. Wykonawcy — 
aktorzy scen warszawskich.

21.45 — Uroczysty koncert z oka­
zji 400-lecia założenia Kapeli Ber 
lińskiej. W programie — Ludwik 
van Beethoven Symfonia C-dur, 
orkiestrą dyryguje Otmar Sui- 
ter.

PIĄTEK
9.55 i 20.05 — „Małe konflikty” — 

film z serii „Szczęście małżeń­
skie” — ode. VII.

10.20 i 21.10 — „Dziecko wojny” — 
radziecki film fab.

16.40 — Dla dzieci — „Fora na Te­
lesfora”. — „Podróż w Krainę 
Tonu”. „Znasz już te wiersze”. 
— „Volvo” — film z serii: „Dzie 
ci z naszej szkoły”.

17.40 — „Nie tylko dla pań”.
18.05 — Magazyn Medyczny.
18.35 — „Wiej wietrze wiej” — z 

cyklu „Muzyka krajów nadbał­
tyckich”.-

19 — Kronika Tygodnia.
20.30 — „Kraj” — tygodnik spo­

łeczno-polityczny.

mnie zapewniono jeszcze
nie spełniają wszystkich postu 
latów przyszłych lokatorów.

Dwupokojowe mieszkania 
mają naczęściej nie mniej niż 
56 m2. W najbliższym czasie 
metraż ten ma być zwiększo­
ny do 60 m2. Podyktowane 
jest to nie tylko zapewnieniem

do spółdzielni mieszkanio­
wych. Otrzymuje się w nich 
mieszkania na zasadach podo­
bnych do naszych. Nie ten za­
tem fakt budzi szczególne za­
interesowanie przybysza. O 
wiele bardziej istotne jest to, 
że — jak mnie zapewnili bu­
dowlani i lokatorzy — budyn­
ki przekazuje się do użytku 
bez usterek. Wykonawcy — 
mimo znacznego tempa budo­
wy — wykazują rzetelność ro­
boty na każdym kroku. Zjawi­
skiem nie bez znaczenia jest 
także właściwy nadzór. Prowa 
dzony jest on od początku bu 
dowy do jej zakończenia, co 
niewątpliwie przyczynia się do 
uzyskiwania dobrej jakości w 
budownictwie.

ANNA SIEKIERSKA

REMIS

9

WTOREK

11.25 i 20.35 — „Rzeka Posępna” ra 
dziecki film fab. Cz. I. „Rodzina 
Gromowow".

16.40 — Telewizyjny Ekran Mło­
dych.

18.35 — 
tro”.

19 - „
20.05 —

.Meble na tlziś czy na ju-

.Kopalnia pomysłów”.
„Golf — delta na prostej”

— reportaż.
21.55 — Spotkanie z Bogusławem 

Kogutem (rozmawiać będzie 
Aleksander Małachowski).

Środa
10.25 i 20.05 — „Posiadacz” — film

z serii 
ode. V.

16.40 —

,Saga rodu Forsytów”,

Dla młodych widzów
„Aula” — sesja dwudziesta, dru­
ga.

17.15 — Magazyn ITP.
17.25 — Polska Kronika Filmowa.
18.05 — II Maestro di capella — 

film TVP.
18.30 — Naukowcy w mundurach.
19 — „Z perspektywy Instytutu”. 
20.55 — „Światowid” — przegląd 

wydarzeń międzynarodowych.
21.25 — „Humor z łezką” — pro­

gram poświęcony Kornelowi Ma 
kuszyńskiemu. Wybór i scena­
riusz: Jerzy Gembicki. Reżyseria 
— Jerzy Kłosowski. Wykonawcy 
— aktorzy scen warszawskich.

CZWARTEK

13.30 — Mechanizacja Rolnictwa — 
„Układ hamulcowy” cz. I.

16.40 — „Mustang” — film TVP z 
serii „Dzieci z naszej szkoły”.

17 — Rewanżowy mecz hokejowy 
Polska — NRF (eliminacje do mi 
strzostw świata). W II przerwie 
— „Wycinanki”.

20.05 — Teatr Sensacji — Józef 
Słotwiński i Rajmund Sosiński 
„Dr Kawka”. Wykonawcy w ro 
lach głównych — Bronisław Paw 
lik i Wieńczysław Gliński.

21.05 — „Alfabet rozrywki”, II od­
cinek od B do D. Wykonawcy: 
grupa „ABC”, Tadeusz Woźniak, 
Grażyna Bojarska, Andrzej By- 
chowskl oraz balet i zespół 
Breck-out (z Poznania).

21.50 — Refleksje.
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SOBOTA
CZARNYCH

PARTIE MISTRZÓW

Niedawno zakończyły się fina-

i 22.05 — „Sprawa honorowa” — 
film fab. włosko-francuski.

15.20 — TV Kurs Rolniczy — „Go­
spodarstwo przykładowe w cho­
wie bydła”.

16.15 — „Panorama Lubuska”.
16.45 — Dla dzieci — „Naszej Pani 

z la”.
17.45 — „Godzina szczerości”.
18.35 — Tele-Echo.
19.30 — Monitor.
20.20 — „Z wizyta u Was”. Pro­

gram prowadzi Stanisław Mikul 
ski.

NIEDZIELA
7.55 — TV Kurs Rolniczy — „Go­

spodarstwo przykładowe w cho­
wie bydła”.

8.30 — Przypominamy, radzimy.
8.40 — Nowoczesność w demu i za­

grodzie.
— Dla młodych widzów — TV 
Klub Śmiałych. „Wielka Po­
dróż”.

9.30 — „Ponad niebo” — radziec­
ka nowela.

10 — Mecz piłki nożnej o mistrzo­
stwo I ligi ROW (Rybnik) — Gór 
nik Zabrze (transmisja z Kato­
wic).

11.50 — Gra Orkiestra Ireneusza 
Wikarka.

12.35 — W starym kinie — „VI Fe 
stiwal Starych Filmów”.

13.45 — Nauka rolnictwu.
14.15 — „W jeleniogórskiej karcz­

mie”. — Zespół Pieśni i Tańca 
„Jodły” Technikum Drzewnego 
z żywca.

14.50 — Dla dzieci — Maria Kow­
nacka i Jerzy Kurczewski „O Ka 
si, co gąski zgubiła” — widowi­
sko Państwowego Teatru Lalki i 
Aktora „Marcinek” (Poznań).

15.50 — „Piórkiem i węglem” (z 
Krakowa).

16.20 — „Folklor żywy” — repor­
taż filrhowy pt. „Muzeum ro- 
dzihne” (Warszawa).

16.45 — Tele Uniwersjada — wal­
czą Uniwersytety: im. A. Mickie 
wieża w Poznaniu i im. Marii 
Skłodowskiej Curie w Lublinie
(Łódź). 

17.45 — , 
TVP.

18.05 —

.Akcja B-2” — film dok.

(z Berlina).
20.05

,Od melodii do melodii”

.Dawnych kulis czar’
anegdoty o teatrze dziewiętnasto 
wiecznym.

21 — „Inspektor Morgan prowadzi 
śledztwo” — angielski film fab.

22.30 — Magazyn sportowy.

CODZIENNIE: Dobranoc — 19.20;
Dziennik lub Monitor 19.30
Politechnika — codziennie o godz. 
15.20 i ok. 22.40 z wyjątkiem sobo­
ty i niedzieli, (b)

Diagram nr 26

b c d • i 8 h

łowe rozgrywki o mistrzostwo sto­
licy Kraju Rad. Dwa pierwsze 
miejsca podzielili wybitni warca- 
biści Czeczikow i Czernopiszczuk. 
Oto wybrane partie moskiewskiego 
championatu:

Białe: Kałganow czarne: Czerno­
piszczuk

l.gf4 fg5 2.cb4 gf6 3.bc3 de5 4.fd6
c:e5 
d:b6

5.ba5 gf4 6.e:g5
8.cb4 ba5

a:c3 ll.d:b2 bc5 
ed6 14.ab2 gh6
bc7 17,cb4 gh4
cd4 2O.fe3 d:f2 
cb6 23.a:c7 d:b8

Białe: Gienkin

być człowiekiem
Tak się złożyło, iż prze­

glądałem w ostatnich 
dniach sporo tomików 

poetyckich. Kilka z nich zmę 
czyło mnie płytkością i nie­
określonością treściową... Te­
raz czytam wydany przez 
MON wybór wierszy, dokona 
ny przez autorkę, Ewe Szel 
burg-Zarembinę — „Pięknie 
być człowiekiem". Są wśród 
nich lepsze i gorsze, mniej 
lub bardziej przemawiające. 
Ale najważniejsze jest to, co 
łączy je wszystkie, wiecznie 
żywa pasja, zaangażowanie 
w człowieka, w obronę war­
tości w nim, jak pisze we 
wstępie autorka, najcenniej-
szych takich jak 
dla twórczej pracy, 
do sprawiedliwości 
pu, obrona honoru

szacunek 
dążenie 
i posłę- 
i wolno-

ści narodu, walka o wartości 
nadrzędne. Warto zajrzeć w 
te ciepłe, często bezpreten­
sjonalne l i ryki świetnej pi s ar 
ki. Coś wtedy odżywa w nas 
otuchą.

Cenię twórczość Leona 
Wanfuły. Jego pisarstwo jest 
samorodnym, sięgając po oo 
raz wyższy walor literacki, 
nie odwraca się od podgle­
bia, z którego wyrosło. Wan 
tuła jest człowiekiem Śląska 
i człowiekiem kopalni. Z tych 
klimatów zrodził się jego sto 
simek do życia i do spraw 
szerszych. Ale nigdy od tych 
klimatów nie odbiega. Także 
w ostatniej powieści, cieka­
wej również pod względem 
formalnym dowodem poszu­
kiwań przez autora nowego 
wyrazu wypowiedzi — w to 
mie „Przeminąć i zostać". 
Śląski czas wojenny i bezpo 
średnio powojenny, to jeden 
z ważkich i newralgicznych 
wycinków polskiego losu, nie 
łatwy w analizie psycholo­
gicznej, łatwiejszy do zrozu 
mienia sercem. Wanfuła wra 
ca w ten czas powojenny, w 
jego zawrkłane problemy, 
nie boi się ich odsłaniać z 
całą otwartością, pisząc w 
pierwszej osobie narzuca peł

Il.fe3 cd6 12,gf2 bc7 13.fg3 h:f2
14.e:gl fe7 15.hg3 gf6 16.gh2 fg5 

17.de5 g:e3 18.d:f4 ef6 19.e:g7 h:f8 
26.cd4 de7 21.bc3 cb6 22.fe5 d:f4 
23.g:e5 hg7 24,ed2 ef6 25.ed6? to 
było posunięcie przegrywające. Na 
leżało grać 25.hg3. 25. ...fg5 26.de3 
gh4 27.de5 bc5 28.d:b4 a:c5 29,cd4 
gf6 3O.e:g7 f:h6 31.d:b6 a:c7 32.cd2 
bg5 33.dc3 cd6 i białe poddały się.

SESJA FIJD

9.dc3
12.bc3
15.bc3
18.cd2

21.g:g5

h:f4 
ab6 
hg7 
fg5 
fe7

h:f4

7.a:c7
10.cd4
13.cb4
16.ba5 
19,dc3 
22.ed2

i białe poddały się.

czarne: Gagarin

l.cb4 fg5 2.gf4 bc5 3.bc3 gh4 4.ba5 
cb4 5.a:c5 d:b4 6.cd4 ba3 7.ab2 ed6
8.dc5 d:b4 9.a:c3 ab6 10.ed4 ba5

WITOLD P 0 PRZf 0 KI 
MEC PRZED 
DWUNASTĄ

Jakkolwiek było, dopiero 11 marca 1938 roku Austria zosta­
ła „przyłączona”. Abwehra obstawiła granicę austriacko- 
szwajcarską (zgoła niepotrzebnie), austriacko-czeską, austriac­
ko-węgierską, od strony Tyrolu zaś stanęła armia, która miała 
rzekomo pilnować bezpieczeństwa dwóch wodzów: ich spot­
kanie odbyło się na przełęczy Brenneru...

Było dużo prawdy w depeszy Hitlera do Mussoli niego: 
„Nigdy ci tego nie zapomnę!", bo gdyby Mussolini zażądał 
choć trochę więcej niż dostał — Hitler nie mógłby dać bez 
osobistej kompromitacji.

Abwehrę Canaris obsypał awansami i podwyżkami pensji 
ja się znalazłem w drugiej grupie podwyżek.

— Z przyjemnością widziałbym pana w pierwszej grupie 
podwyżek — powiedział Canaris, wręczając mi dekret — bo 
ma pan wspaniałą postawę i jest pan doskonałym okazem ger 
mańskiej fasy, ale o tym będziemy mówili, jak pan skończy 
studia.

— O, ty durniu I — pomyślałem. — Gdzieś się uczył anłro 
pologli?

Oczywiście, powtórzyłem tę rozmowę Trudzie, która skwi­
towała to śmiechem.

Ewa wpadała do nas, ilekroć nie byliśmy na wykładach, 
rzekomo z notatkami, aż wreszcie Truda się domyśliła:
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W Monte-Carlo odbyła się sesja 
Międzynarodowej Federacji Gry 
Warcabowej, na której dokonano 
m. in. wyboru nowych władz tej 
organizacji. Prezydentem FIJD 
został Włoch Rizzi, a wiceprezy­
dentem Belg Verleyn.

Rozwiązanie krzyżówki (p. dia­
gram nr 26) : l.cd2 ef4! 2.h:g3 ab2 
3.dc3 b:d4 4.gel bc7 5.hg5 cb6 6.ed2 
ba5 7.dcl ab4 8.gf6 bc3! 9.fg7 cb2 

19.c:a3 de3. Remis.

niejszy walor autentyczności, 
drażni niekiedy czytelnika, 
emabluje go kiedy indziej. 
Aż wciąga w treść bez resz­
ty, ka>że przeżywać i myśleć.

Rozpisał się ostatnio Jerzy 
Grzymkowski, nabrał pełne­
go oddechu od czasu swej 
„Czarnej kołysanki", wzboga 
ca naa ciągle nowymi książ­
kami i trzeba z satysfakcją to 
przyznać, wzbogaca także co 
raz ło pełniej swój warsztat 
pisarski. Siłą autentycznego 
przeżycia zjednuje sobie au­
tor czytelników, jakimś odbi 
ciem własnej ich prawdy, ty­
le, że podanej w arfysłycz- a 
nej obróbce. „Ciemna rze- l| 
ka", ło ostatnia powieść j 
Grzymkowskiego, z Lubel- j 
szczyzny, znad nurtów Wie­
prza, powieść zatrącająca o 
niełatwy czas wojny, party­
zantki i konspiracji i o nie 
mniej, choć na inny sposób 
trudny pierwszy czas powo- 9 
jenny. Mocna to książka, ludz g 
ka, mimo że niekiedy smętna | 
wa. Ale tym smętkiem, który 
hartuje.

Ciekawy problem zapasjo- 
nował Kazimierza Korkozo- 
wicza, ukazany w historycz­
nej powieści z lat bezpo­
średnio poprzedzających po­
trzebę grunwaldzką „Przyłbi 
ce i kaptury". Autor odarł 
mity średniowiecza, zresztą 
nie pierwszy, z nimbu wyłącz 
nie romantyki. Pokazał poliły 
kę ówczesną od kulis, od 
strony wywiadów, równie jak 
dziś bezpardonowej walki na 
zapleczu przeciwnika. Próba 
nie tylko ciekawa, ale i uda­
na, wsparta o sporą wiedzę 
historyczną i trafny malunek 
czasu.

Obok pamiętników redak­
cja MON-u zwraca ostatnio 
słuszną uwagę na pewien 
typ reportażu o charakterze 
wspomnieniowym. Interesują 
cego zadania podjął się Ju­
liusz Grodziński w tomie 
„Niezwyciężeni", przywołu­
jąc przez reportażowe wę- 
drówki ludzi, których los 
szczególnie wiązał się z woj 
ną i okupacją, z walką czy 
w okopach czy w leśnych od 
działach, czy za drutami obo 
zów czy w wyzwalającej o- 
fensywie.

Wartościową pozycją bę­
dzie też tom zbiorowy (w o- 8 
pracowaniu S. Golca i J. Rusz I 
kiewicza) pt. „Wiosna zaczę . 
ła się w styczniu", stanowią- j 
cy zbiór reportaży, artyku­
łów, relacji byłych bojowni­
ków z Wału Pomorskiego, 
którzy w pewnym momencie 
zamienili karabin na pług, 
stwarzając forpoczłę osadnic­
twa polskiego na wyzwolo­
nych terenach.
EUGENIUSZ PAUKSZTA

— Ona jesf przekonana, że Mirbold bywa u nasi
Mimo bardzo doniosłych wypadków politycznych, które 

w marcu rzuciły mnie nad czeską, a Mirholda nad szwajcar- 
ską granicę — trzeba było tej groteskowej parze „matkować” 
i tak szczęśliwie zaczęte swaty doprowadzić do końca. Po ca­
łej „hecy austriackiej” Mirhołd znalazł samodzielne mieszka* 
nie, Truda pożyczyła Ewie trochę grosza na meble, podpisa­
liśmy im akt ślubu cywilnego, kościelnego i oczywiście dali­
śmy się sterroryzować na wesele, gdzie oprócz nas był ojciec 
Mirholda i matka Ewy Linner.

Na trzeźwo Hans zawsze uważał, że najważniejszą instancją 
jest Truda, jak jej nie ma, no to ja, połem długo, długo nic 
i dopiero Tiller, Canaris i tak dalej. Ktokolwiek bodaj lekko 
się skrzywił za moimi plecami, co po podwyżce pensji zda­
rzyło się kilka razy,1 to albo Truda, albo ja byłem o tym łegoż 
dnia zawiadomiony.

W maju Mirhołd z ekipą pięćdziesięciu innych pracowni­
ków III Oddziału wyjechał do Grazu „ustawiać" zakłady 
Sfeyera: od czerwca zakłady te poczęły produkować miesięcz- 
we 8.000 Jekkich karabinów maszynowych. W Europie do 1939 
roku nikt nie wyprodukował lepszych. Ktoś, co obmyślił mo­
del nazwany bergmannem, na pamiętkę jakiegoś zmarłego 
dygnitarza austriackiego — umiał myśleć, miał wyobraźnię. 
Szybki strzał, łatwa wymienność magazynków, lufa nie nad­
miernie długa, ochraniacz powietrzny do lufy w razie gdyby 
s-ię od dłuższego strzelania rozgrzała, wizjer nastawiany jed­
nym palcem, możliwość strzelania „od oka" i „od ręki", se­
riami i pojedynczo — słowem ogromnie dużo zalet, których 
razem nie miała żadna dotychczasowa broń szybkostrzelna,

Odfotografowany w kilkunastu wersjach, rozłożony na czę­
ści, dane produkcyjne, wszystkie parametry i wymiary do jed­
nej dziesiątej milimetra — przesłaliśmy do Warszawy.

— I znów za pół darmo I — westchnął Chęciński. — Gdy- 
byśmy za to zażądali choć z dziesięć tysięcy marek! To już 
by nam uwierzono!
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Przed mistrzostwami
Praca e hauka

młodzieżowymi w boksie
przybyło juz do M.skolca, Jako pierwsi zjawili się reprezentanci 
Z w. Radzieckiego, następnie Holendrzy, pięściarze NRF, Rumunii i 
Austrii. W piątek przybyli tez Polacy (w zapowiedzianym składzie) 
i Turcy,

Losowanie III rundy 
Pucharu Polski

Uczniów w zawodzie bla­
charza i mechanika przyj 
mie warsztat samochodo­
wy, Poznań, Niska 3.

41241g

W RAMACH 50-LECIA CECHU, 
CECH STOLARZY SWARZĘDZKICH 

organizuje w dniach od 15 do 29 listopada br.

Piękna nowoczesna hala Miskol- 
ci Harosi Sportcsarnok, w której 
odbędzie się turniej, posiada 4200 
miejsc i jest najbardziej nowocze­
sna na Węgrzech. Mieszkańcy 170 
tys. Miskolca są bardzo dumni z 
tej inwestycji, jakiej nie posiada 
nawet Budapeszt.

Do zawodów zgłoszono 160 pięś­
ciarzy. Bardzo silną drużynę wy­
stawiają gospodarze.

KTO ■?
SOBOTA, 7 LISTOPADA

Godz. 17.30 — Lech Poznań — AZS 
Warszawa. Mecz o mistrzostwo I 
ligi koszykarek. Sala przy ul. 
Chwiałkowskiego.

Godz. 18 Grunwald Poznań
Gwardia Opole. Mecz o mistrzo­
stwo I ligi piłki recznej męż­
czyzn. Sala przy ul. Marceliń-
skiej.
Olimpia Poznań Wisła Kra-
ków. Mecz o mistrzostwo I ligi 
koszykarek. Sala przy ul. Swier 
czewskiego.

Godz. 18.30 — AZS Poznań — Spój­
nia Gdańsk. Mecz o mistrzo-
stwo II ligi koszykarzy, 
przy ul. Młyńskiej.

Sala

Godz. 20 — Olimpia 
Koszalin. Mecz o 
ligi koszykarzy. 
Świerczewskiego.

*

Poznań — AZS 
mistrzostwo II 
Sala przy ul.

Koszykarze ekstraklasy rozgry­
wać będą trzecią kolejkę mistrzów 
skich spotkań. Reprezentant Po­
znania — Lech gra dwa mecze (7 
i 8 bm.) w Łodzi z drużyną Spo­
łem. Kolejarze mają szanse na po 
prawienie swojej pozycji w tabeli, 
gdyż Społem jest „czerwoną la­
tarnia” ekstraklasy.

W II lidze Warta wyjeżdża na 
dwa spotkania do Łodzi, gdzie 
zmierzy sie z drużyna Widzewa i 
ŁKS-u. Ostrowska Stal walczyć be 
dzie na Śląsku z AZS-em Gliwice 
i Baildonem.

Koszykarki AZS Poznań rozegra 
ja dwa pojedynki w stolicy, gdzie
beda miały za przeciwnika 
lonię.

Interesująco zanowiadaia 
cze czołowych piłkarskich 
wielkopolskich, II ligowa 
zmierzy się na stadionie

Po-

sie me 
drużyn 
War+a 
im. 22

Lipca (w niedziele o godz. 11) z ze 
spotem Uranii. Olimnia snotka się 
na Śląsku z gliwickim Piasrem.

W lidze mied zv wo j ewód zk i ej,
najsilniejsza z wielkopolskich dru 
żyn, zespół — Lecha bedzie miał 
za przeciwnika na stadionie w 
T)"bcu (niedziela eodz. 14) MRKS 
Gdynia. Przemysław wvstani w 
tym samym czasie we Włocławku 
nrzeciw Kulawiakowi, a Cąlisia 
■walczyć bedzie o punkty w Elblą­
gu z Olimpią. (x)

Zwycięstwo siatkarek 
Spójni nad Slovanem

W kolejnym meczu międzynaro­
dowych mistrzostw Warszawy w 
siatkówce kobiet, beniaminek I 
ligi, młody zespół Spójni wygrał 
po zaciętej walce z wicemistrzy- 
niami CSRS, siatkarkami Slovana 
Bratysława 3:2 (7:15, 15:12, 16:14, 
13:15, 15:8). Młoda drużyna Spójni 
zagrała swój najlepszy dotychczas 
mecz w turnieju, bardzo dobrze 
spisując się przede wszystkim w 
ataku. (omb)

Trener reprezentacji Węgier 
Laszlo Papp oświadczył w wy­
wiadzie prasowym że 3 jego za­
wodników: Botos, Nemec, Csiz- 
madia — to kandydaci do złotych 
medali.

W Budapeszcie natomiast obra­
duje Europejska Federacja Bok­
su Amatorskiego (EABA) która 
m. in wiele miejsca poświęciła 
przyszłorocznym mistrzostwom 
Europy juniorów w Madrycie. Po­
nieważ Hiszpanie mają duże trud­
ności z organizacją tej imprezy o 
czym europejska federacja dowie­
działa się dopiero na posiedzeniu 
w Budapeszcie, powzięto wstępną 
uchwałę, że jeżeli Hiszpanie w 
ciągu najbliższych tygodni nie za­
pewnia właściwej organizacji mi­
strzostw. zawody trzeba będzie po­
wierzyć innemu państwu, (omb)

Mazur Karczew ukarany 
walkowerem i grzywną

Wydział Gier i Dyscypliny 
PZPN rozpatrzył na swym czwart 
kowym posiedzeniu sprawę nie­
stawienia się Mazura Karczew w 
dniu 28. X na pucharowy mecz ze 
Stalą Rzeszów. Po zbadaniu i 
przeanalizowaniu okoliczności 
sprawy WGiD PZPN uznał, że 
przyczyny niestawiennictwa pił­
karzy z Karczewa były nieuzasad 
nione i zatwierdził walkower 3:0
dla Stali Rzeszów. Ponadto 
zur ukarany został grzywną 
wysokości 1000 zł. (omb)

Ma- 
w

Piłkarki ręczne 
wygrały z Rumunkami

W Siedlcach odbyło się w pią­
tek międzypaństwowe spotkanie 
w piłce ręcznej juniorek Polska 
— Rumunia. Wygrała nasza repre 
zentacja 18:14. Początkowo siódem 
ka rumuńska prowadziła nawet 
różnicą siedmiu bramek, ale po 
przerwie inicjatywa należała już 
do naszych juniorek, (omb)

dalekopisem
DRUGIE ZWYCIĘSTWO 

WATERPOLISTÓW LEGII
W rewanżowym międzynarodo­

wym meczu piłki wodnej, war­
szawska Legia pokonała w pią­
tek ponownie czołowy zespół buł 
garski Czerno Morę Warna, tym 
razem 9:7.

NIESPODZIANKI W TURNIEJU
TENISOWYM W TORQUAY

W turnieju tenisowym o De- 
war-Cup, który tradycyjnie roz­
grywany jest w angielskiej miej­
scowości Torąuay, doszło do 
dwóch niespodzianek w meczach 
ćwierćfinałowych. Najgroźniejszy 
rywal naszych tenisistów w zbli­
żającym się pojedynku z CSRS o 
Puchar Króla Szwedzkiego — Vla 
dimir Zednik, pokonał słynnego 
Rumuna liona Tiriaca 4:6, 6:2, 11:9,

Dnia 4 listopada 1970 r. zmarł
PROFESOR ZWYCZAJNY '

dr inż. ROMAN KOZAK
dyrektor Instytutu Technologii i Konstrukcji 
Budowlanych na Wydziale Budownictwa Lądo­
wego Politechniki Poznańskiej.

W Zmarłym tracimy cenionego przełożonego 
i organizatora Instytutu, wybitnego pracownika 
nauki, wychowawcę licznej kadry naukowej 
oraz przyjaciela młodzieży.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębo­
kiego żalu i współczucia.

Pracownicy Instytutu
42239?

Dnia 4 listopada 1970 r. zmarł

prof. dr inż. ROMAN KOZAK
gorący inicjator i propagator wcielania idei 
powiązania nauki z praktyką. Zmarły położył 
duże zasługi w realizacji tej idei w budownic­
twie rolniczym. Wychowawca licznej kadry in­
żynierów budownictwa.

Cześć Jego pamięci!
Szczere wyrazy głębokiego żalu i współczucia 

Rodzinie Zmarłego składają:
Rada Zakładowa — POP PZPR — Dyrekcja 

Wojewódzkiego Biura Projektów _ 
Budownictwa Wiejskiego w Poznaniu K77»5

W obecności przedstawicieli 
wszystkich zainteresowanych klu 
bów odbyło się w PZPN losowa­
nie gospodarzy III rundy Pucha­
ru Polski. Dotyczyło ono tylko 
tych czterech pojedynków w któ 
rych spotykają się drużyny tej sa 
mej klasy (I-ligowe). W pozosta­
łych 4 meczach gospodarzami są 
— w myśl regulaminu — zespoły 
klas niższych.

Tak więc zestawienie spotkań 
1/8 Pucharu, w której uczestniczy 
11 drużyn ekstraklasy, 4 zespoły 
II ligi i jedna drużyna III ligi 
wygląda następująco: gospodarze
na pierwszym miejscu: 
Zabrze — Stal Rzeszów; 
Warszawa — Szombierki
Odra Opole ROW
Ruch Chorzów — Wisła
Unia Tarnów

Górnik 
Gwardia
Bytom: 
Rybnik: 
Kraków:

Hutnik N. H.;
ŁKS Łódź — GKS Katowice; Za 
głębie Sosnowiec — Zagłębie Wał
brzych; MZKS Gdynia 
Warszawa.

Legia

Spotkania III rundy Pucharu 
Polski rozegrane zostaną w dniu 
29 bm., z wyjątkiem meczu Gór-
nik — Stal, który odbędzie się
lub 19 bm. (omb)

18

Rencistka zajmie się do­
mem 1—2 osoby za pokój. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 41836g.
Przyjmę dozorstwo z mie 
szkaniem. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 41503g
Przyjmę dozorstwo, waru 
nek mieszkanie. Mirosław 
Strugała. Osiedle Wielkie 
go Października 7N m.
153 41511"
Kobieta - rencistka, do 1 
osobv. dochodząca — po­
trzebna. Kochanowskiego
1 m. 13, parter. 41520g
Czeladnik obuwniczy lub 
rencista, do stałej pracy, 
notrzebny. Poznań, Dzier
żyńskiego 126. 41532g
Angielskiego, niemieckie­
go. francuskiego — udzie­
li Szamarzewskiego 16 m.
6. 41519g

Knnno Sprzedaż
Forlenian krótki (skrzy­
dło) lub pianino, kunie. 
Szczegółowe oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
41525g.
Maszyny introligatorskie 
dc sztancowania, hebel, 
prasę sprzedam. Tarczo- 
wa 17 m. 4. 41661g

WIELKA WYSTAWĘ MEBLI
w pawilonie meblowym w Swarzędzu przy ul. Wrzesińskiej 28.

Dogodny dojazd do Swarzędza co 20 minut autobusami
MPK z przystanku przy ulicy Wierzbowej w Poznaniu.

K7266

Lokale
Małżeństwo (elektryk) — 
przyjmie dozorstwo. Wa­
runek mieszkanie. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dk- 41312g?
Kulturalna starsza pani 
poszukuje natychmiast po 
koju pustego z używa­
niem łazienki, z central­
nym ogrzewaniem, bez 
kuchni, czynsz 3 lata z 
góry. Zgłoszenia: Krzesiń 
ski, Świerczewskiego 1 
m. 9, tel. 448-26. 42143g

Małżeństwo poszukuje po 
koju lub dozorstwa z mie 
szkaniem. Tel. 450-43, w
godz. 10—18. 41636g
Kawalerkę komfort, c. o., 
balkon — zamienię na 1 
albo 2-pokojowe, samo­
dzielne, nowe budownic­
two. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 41497g.

Pracownicy poszukiwani
Poznańskie Przedsiębiorstwo Budowlane Przemysłu 
Lekkiego w Poznaniu, ul, Kochanowskiego nr 7 — 
zatrudni zaraz:

12
5
4
2

15

MURARZY,
CIEŚLI,
KIEROWCÓW,
OPERATORÓW na sprężarki typu DK-360,
elektryczną WE-50,
OPERATORA na spychokoparkę — „Biało­
ruś” wraz z uprawnieniami i prawem jazdy, 
ROBOTNIKÓW.

Warunki pracy i płacy wg układu zbiorowego pra­
cy w budownictwie do omówienia na miejscu, zgło­
szenia osobiste lub podania wraz z odpisami doku­
mentów przyjmuje Sekcja Osobowa, pokój nr 209, 
II piętro. M7608

Puchar Europy 
w koszykówce

W pierwszym spotkaniu w ko­
szykówce kobiet, drużyna mistrza 
NRF Goettingen 05 przegrała na
swoim boisku z 
strzem Austrii, 
Firestone 65:66.

wielokrotnym mi 
zespołem Union

Korzy karze bukareszteńskiego
Dynamo rozgromili w pierwszym
spotkaniu mistrza Austrii 
Firestone 115:56.

Mistrz Luksemburga w
kówce
Ettella

Union

mężczyzn, drużyna

pierwszy 
zespołem 
72:99,

Zespół

Frezarkę do metalu
ziomą snrzedam. 
tel. 426-72.

po-
Poznań, 

41632g
Nutrie hodowlane szafiry 
standard snrzedam. Pusz­
czykowo, Klonowa 2.

41569g
Wózki dziecięce najnow­
sze modele poleca Wy­
twórnia Jankę, Poznań. 
Dąbrowskiego 88. 40015g

koszy - 
BBC

Ettelbrueck przegrała

Pianino marki Carl-Ecke, 
uierzyne. snodki z pierza 
fonio sprzedam. Chłapow­
skiego 1 m. 5, godz. 16—Ił. 
_____________________41540g
Sprzedam telewizor marki 
.Szmaragd”. Drzymały 12 

ni. 2. 41548g
mecz z

TUS

mistrza

mistrzem NRF,.
04 Leverkusen

Szwecji Alvika

Sprzedam kafle piecowe 
i ramę dp nrężenia firan. 
Siemiradzkiego 9 m. 1.

41549g

Pokój umeblowany do wy 
najęcia. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 41597g
Mały pokój z kuchnią, 
lub pokój własnościowy 
na prowincji do 15 tys. zł 
— kupię lub wynajmę. O- 
ferty — „Prasa”. Grun- 
waldzka 19 dla 41603g.
Młode małżeństwo bez­
dzietne, poszukuje poko­
ju. Wiadomość: tel. 527-68.
po godż. 17. 41633g
Pokój, kuchnia, samo­
dzielne — zamienię na 
równorzędne lub większe. 
Korzvstne warunki. Ofer 
ty „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 41545g.

BK Bromma (Sztokholm) przegrał 
z mistrzem Hiszpanii Realem Ma 
dryt 80:99. (omb)

a inny Rumun — Ilie Nastase u- 
legł Anglikowi Paulowi Hutchin- 
sowi 3:6, 1:6.

REKORD ŚWIATA FIŃSKIEGO 
SZTANGISTY

Fiński zawodnik wagi pólcięż-
kiej — 
rekord 
skując 
rekord 
czenki 
szy.

Juhani Avellan ustanowił 
świata w podrzucie, uzy- 
wynik 192,5 kg. Poprzedni 
świata należał do Iwan- 
(ZSRR) i był o 1 kg gor-

MIĘDZYNARODOWE 
MISTRZOSTWA W TENISIE 

STOŁOWYM
Na odbywających się w Suboti 

cy międzynarodowych mistrzo­
stwach Jugosławii w tenisie stoło 
wym, polskie drużyny zostały wy 
eliminowane w drugiej rundzie. 
Kobiecy zespół przegrał z ZSRR 
0:3, a męski z Jugosławią również 
0:3.

Do finału drużynowych rozgry­
wek męskich zakwalifikowały się 
zespoły Japonii i Szwecji, (omb)

Dnia 6 listopada 1970 roku zmarła po długich 
cierpieniach

HELENA RIGALL-SKOTAREK
Odeszła od nas ceniona i serdeczna koleżanka, 

długoletni członek naszej Spółdzielni.
Pogrzeb odbędzie się dnia 9. XI. 1970 r. o go­

dzinie 13.40 na cmentarzu junikowskim.
Rada Spółdzielni — Rada Zakładowa — Zarząd 

oraz pracownicy
Spółdzielni Pracy Przemysłu Artystycznego 

„Rytosztuka” - Poznań
K7823

Z żalem zawiadamiamy, że dnia 4 listopada 
1970 r. zmarł

ALEKSANDER SZOT
były dyrektor ZSZ Drzewnej w Swarzędzu, 
długoletni nauczyciel i wychowawca ZSZ 
w Swarzędzu.

W Zmarłym straciliśmy najlepszego opiekuna, 
oraz serdecznego kolegę.

Dyrekcja Szkoły, Rada Pedagogiczna 
Komitet Rodzicielski i młodzież 

ZSZ w Swarzędzu
42254ą

Pianino, płyta metalowa, 
tanio sprzedam. Adres — 
wskaże „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 41550?.

Zamienię trzypokojowe 
mieszkanie, nowe budow­
nictwo — na 2 mieszkania 
samodzielne, chętnie no­
we budownictwo. Oferty 
Prasa”. Grunwaldzka 19 

dla 41643g.

Samochody
Sprzedam Warszawę 204 
dobrym stanie. Telefon 
401-09 w dni powszednie
od godz. 8—14.

Warszawę M-20

4?164g

pilnie
sprzedam. Nowy Tomyśl, 
Armii Czerwonej 3, tele-
fon 572. 1726p
Sprzedam dwa samocho­
dy marki „Lublin” w tym 
jeden dwu-napędowy. Ed­
mund Sosnowski, Robako- 
wo, pow. Śrem. 41815g
Skodę 111, cena 9.000 zł — 
sprzedam. Gostyń, tel. 361.

1728p
Sprzedam Syrenę 103, bar 
dzo dobrym stanie. Adres 
wskaże „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 41631g.
Kupię Syrenę do remon­
tu. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 41693g.
Sprzedam Syrenę 104. Po­
znań, Niedbalskiego 9.

Osiedle Jagiellońskie — 
mieszkanie M-3 — zamie­
nię na większe, parter, I 
ptr. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 41658g.

Samotny Inżynier, poszu­
kuje 1-osobowego pokoju 
sublokatorskiego. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 41680g.

„SPOŁEM” Poznańska Spółdzielnia Spożywców — 
zatrudni zaraz

2 MAGAZYNIERÓW do prowadzenia magazy­
nów branży przemysłowej.

Wymagane wykształcenie średnie plus praktyka 
w handlu, względnie zasadnicze handlowe plus prak­
tyka na stanowisku materialnie odpowiedzialnym.

Zgłoszenia przyjmuje „Społem” Poznańska Spół­
dzielnia Spożywców w Poznaniu, ulica Czerwonej 
Armii 40, pokój 304.  K7649

Młode małżeństwo, poszu 
kuje pilnie mieszkania. 
Peryferie niewykluczone. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 41681g.
Dębiec — mieszkanie spół
dzielcze, 2-pokojowe

telefon, o.
51 

za-
mienię na podobne lub 
mniejsze Raszyn, Gór- 
czyn, Łazarz. Tel. 214-53,
po godz. 20. 41625g
Przyjmę dozorstwo. Wa­
runek mieszkanie. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 41688g.
Toruń! Mieszkanie spół­
dzielcze, 3 pokoje, kuch­
nia — zamienię na podefo 
ne w Poznaniu. Zgłosze­
nia: Toruń, Przy Kaszow

41662g' niku 39 m. 27. 41803g

Krawiecka Spółdzielnia Pracy „MODA” — Poznań, 
ul. Szynerska 1 — zatrudni

KRAWCÓW MIAROWYCH krawiectwa cięż­
kiego.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr — Poznań, Stary
Rynek 95/96. telefon 554-48. K7613

7 stopni wygranych lub 
SAMOCHÓD „SYRENA” 

i nagrody pieniężne.
K7735

W „KOZIOŁKACH

lTczniowi pokój wynajmę. 
Adres wskaże „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 41670g

& Zqubv Różne

9 Mpruchomosri
Willa nowa pełnokomfor- 
towa, wyłączona, 5-poko- 
jowa, kuchnia, łazienka, 
108 metraż, taras, central 
ne, garaż, ogród, zaraz 
wolna, Grunwald, poważ 
nemu reflektantowi z wię

Zgubiono prawo jazdy 
kat. ciągnikowej z pozwo 
leniem na prowadzenie 
samochodu i motocykla, 
wydane przez Wydział Ko 
munikacji Jarocin, na na­
zwisko Eugeniusz Janków 
ski. Radliniec, pow. Ja­
rocin. 1720p

kszą gotówką sprzeda
Nowak, Poznań, Wyspiań
skiego 16. 42305g

Dom dwurodzinny W 
Krzyżu, sprzedam. Wiado 
mość: Krzyż, ul. Mickie-
wieża 55. 1727p
Z powodu choroby sprze­
dam dobre gospodarstwo 
10 ha, przy zabudowie, w 
tym 1 ha 50 arów łąki 
(światło, siła), komunika­
cja dobra, blisko miasta.
Mazur. Koczlin, 
Sieraków Wlkp.

poczta 
1725p

Sprzedam dom jednoro­
dzinny. Właściciel: Jaro-
cin. Długa 11. 1718p
Parcelę budowlaną, poło­
żoną w Swarzędzu, sprze 
dam. Informacje: Swa­
rzędz, Cieszkowskiego 21. 

42122g
Sprzedam działkę budow­
laną, ul. Strzeszyńska. O-
ferty „Prasa”, Grun-
waldzka 19 dla 41530g.
Kupię działkę lub letni 
domek nad Jeziorem Kier 
skim. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 41561g

Telewizory naprawiam. —
Tel. 516-95. 39644g
Naprawa parasoli. Po­
znań, Rybaki 9. 39433g
Płaszcze, kurtki skórzane 
farbuję, zamszowe odna­
wiam. 27 Grudnia 5.

41951g
Czyż Gielniak Danuta — 
lekarz dentysta, zawiada­
mia o nowym adresie — 
Olszynka 8, przy Grun­
waldzkiej (Palacza), teł. 
67-25-88, przyjmuje ponie­
działki, piątki 16—13.
_____________________ 42130g

Matrymonialne
Biuro Matrymonialne — 
„Małżeństwo”, Poznań, Li
belta 29 poleca swoje
usługi w kojarzeniu mał­
żeństw. Czynne: godz. 
15—19. 41726g
Wdowa samotna, zamoż­
na, wyższe wykształcenie 
— pozna pana tych sa­
mych zalet do lat 75. Mo­
że być inwalida — opieka 
wzajemnie uzupełniająca. 
Cel matrymonialny. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 41987g.

+ Dnia 5 listopada 1970 r. odszedł z naszego 
' grona, śp.

RUDOLF OPIOŁA
długoletni członek naszej Spółdzielni.

Pamięć o Nim pozostanie długo wśród nas.
Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ- 

' żucia składają
Rada. Zarząd i pracownicy 
Rzemieślniczej Spółdzielni 

Zaopatrzenia i Zbytu Metalowców w Poznaniu
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 7 listo­

pada 1970 r. o godz. 8.30 z kaplicy cmentarza na 
Junikowie. 42226g

W dniu 6 listopada 1970 r. zmarła po długich 
i ciężkich cierpieniach nasza ukochana i droga 
siostra i ciocia, śp.

HELENA RIGALL-SKOTAREK
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 9 

bm. o godz. 13.40 z kaplicy cmentarnej na Ju- 
nikowie, o czym zawiadamiają

siostry, brat i rodzina 
42265?

tW dniu 5 listopada 1970 r. zmarła ukochana 
matka, teściową, babcia, siostra i ciocia

ZOFIA SZUMIGAŁA
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 9 

bm. o godz. 13.05 na cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążona

Garbary 32 m. 10.
RODZINA

42304g

Dnia 6 listopada 1970 r. zmarła namaszczona 
Olejami św., w wieku 77 lat, śp.

JÓZEFA MATUSZEWSKA
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 9 

bm. o godz. 11.55 na cmentarzu junikowskim.
Synowie z rodzinami

Ul. Kraszewskiego 24 m. 2.

Dnia 5 listopada 1970 r. zmarł

42323g

inż. WŁADYSŁAW RAJEWSKI
długoletni pracownik PKP

W Zmarłym straciliśmy serdecznego kolegę.
Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­

czucia
składają

współpracownicy
42216g

Dnia 5 listopada 1970 r. zmarł w wieku lat 53 
nasz najdroższy mąż, ojciec, brat, szwagier, 

zięć i wujek, śp.

Dnia 4 listopada 1970 r. zmarł po krótkiej cho- l 
robie, opatrzony Sakramentami św„ mój uko- I 
chany mąż, ojciec, dziadek, teść, brat i wujek, 
przeżywszy lat 57, śp.

TADEUSZ GIŻELSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 7 bm. i 

o godz. 14.15 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.
W głębokim smutku i rozpaczy pogrążone 

żona z córkami i rodzina 
Poznań, Osiedle Wielkiego Października
Blok 1 a m. 7. 42261g j

4. Dnia 5 listopada 1970 r. zmarł, opatrzony Sa- 
' kramentami św„ nasz ukochany ojciec, teść, 
dziadek i pradziadek, przeżywszy lat 82, śp.

MAKSYMILIAN ZIELIŃSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 7 bm. 

o godz. 11.30 na cmentarzu górczyńskim.
W smutku pogrążona

RODZINA
Poznań, Marcelińska 66 d m. 2. 42251g

inż. WŁADYSŁAW RAJEWSKI
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 9 

bm. o godz. 12.30 z kaplicy cmentarza na Juni- 
kowie.

W głębokim smutku pogrążone
żona, dzieci i rodzina

Poznań, Łukaszewicza 33 a m. 3. 42284g

Dnia 5 listopada 1970 r. zmarł, opatrzony Sa­
kramentami św., przeżywszy lat 68 pełnycfi 

pracy i poświęcenia, nasz najlepszy mąż, tatuś, 
szwagier i wujek, śp.

4- Dnia 6 listopada 1970 r. zmarła po długo- 
I trwałej chorobie, opatrzona Sakramentami 
sw„ nasza ukochana żona, matka, siostra i teś­
ciowa, przeżywszy lat 61

ELEONORA SZULC
z DRĄZKIEWICZÓW

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, dnia 8 bm. 
o godz. 15 z domu żałoby.

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

Opalenica, ul. Powstańca Kozaka 2. 42272g

LUDWIK BURZYŃSKI
Pogrzeb odbędzie się 8 listopada br. o godzi­

nie 15.30 na cmentarzu na Starołęce.
Pogrążona w smutku

42291g

Marian Flejsierowicz (sekretarz redakcji). Tadeusz Kaczmarek, Zbigniew Mika
Wiesław Porzycki (zastępca redaktora naczelnego) Mieczysław Skanski, Zbigniew Szumowski, Lesław Tokarski (redaktor naczelny). ! 
• Telefony: 611-21 łączy wszystkie działy. Redaktor naczelny 657-76. Zastępca red. naczelnego 657-18. Sekretarz redakcji: 648-85. • 
Sekretariat:" 657-76 w godz. 9—16. Dział łączności z czytelnikami: 657-18. Dział miejski: 659-39. Redakcja nocna: 430-73 i 453-31. ; 

. -------------------  _ n Wvdawca: Poznańskie Wydawnictwo Prasowe RSW „Prasa”.. • Biuro Ogłoszeń: Poznań. Grunwaldzka 19, tel. 452-89 i 611-21. ;
treść i terminowv druk ogłoszeń redakcją nie odpowiada. • Prenumerata -wpłaty na kwartał, pół roku i rok przyjmują placówki Poczty i „Ruchu". ;

* kruk: Poznańskie Zakłady Graficzne im. Marcina Kasprzaka, Poznań, Zwierzyniecka 3. ® Redakcja nie zwraca nie zamówionych rękopisów. B-6 i

tDnia 6 listopada 1970 r. zmarła w Bogu moja 
najdroższa żona, mama, teściowa, babcia 
i siostra, przeżywszy lat 55

KAZIMIERA KRYSZTOFIAK
z domu CZEMPIŃSKA

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 9 
bm. o godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku pogrążony

mąż z rodziną
Poznań, ul. Armii Czerwonej 28 m. 30. 42264g

POZNań, Grunwaldzka 19
A GŁOS WIELKOPOLSKI |
Nr 265 (8309) 7 XI 1970
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Sobota

Rocz, Rew. Paź­
dziernikowej NASZE ROZMOWY

Słońce: 6.43—15.56

TEAJR?
POLSKI — g. 19 „Gwałtu, co się 

dzieje”; NOWY — g .19 „ptak”’; 
OPERA — g. 19 „Dama Pikowa”; 
OPERETKA — g. 19 „Hrabia Lu- 
xemburg”; MARCINEK — 17
„Teatr Pietruszki”.

KINA
KINO DOBRYCH FILMÓW MU­

ZA — g. 10, 13, 16, 19 „Anna Kare­
nina” (radź. 16 1.); APOLLO — 

•remont; BAŁTYK — g. 10, 12, 14 
„Król areny” (radź. 7 1.), g. 16, 13 
„Trzeba przejść i przez ogień” 
(radź. 16 1.), g. 20 seans zamkn.; 
CZTERNASTKA — g. 10, 13, 16, 
19.30 „Noc generałów” (franc.-ang. 
1VD; gong — g. 10, 12, 16, IB 
„Lokis” (poi. 14 1.), g. 20 „Żyć aby 
żyć” (franc. 13 1.); GRUNWALD — 
g. 15 „Rodzina Toth” (węg. 11 1.), 
g. 17, 19.30 „Znicz olimpijski” (poi. 
14 1.); GWIAZDA — g. 10.30, 13
„Abel twój brat” (poi. 11 1.), g. 
15.30, 18, 20 „Dwaj panowie bez pa 
rasola” (rum. 16 1.); KOSMOS — 
nieczynne; MALTA — g. 15.45 „Mi­
lion lat przed naszą era” (ang. 14 
1.), g. 18, 20 „Barbarella” (włoski 
16 1.); MINIATURKA — g. 15.30, 
17.30, 19.30 „Sól ziemi czarnej” 
(poi. 14 1.); OLIMPIA — g. 10, 12.30, 
15, 17.30, 20 „Inwazja potworów” 
(jap. 11 1.); OSIEDLE. — g. 16, 18, 
20 „Powrót rewolwerowca” (USA 
14 1.); PANCERNI AK — 17.30 „Wiel 
ki wąż Chingachgook” (NRD 11 1.), 
g. 20 „Zabójcy” (USA IG 1.); PALA 
CO WE — g. 12.30, 15 „Dżamila” 
(radź. 14 1.), g. 20 „Szlacheckie 
gniazdo” (radź. 14 1.); PRZYJAŹŃ 
— nieczynne; RlALTO — g. 10, 
12.30, 15.30, 18, 20.15 „Mózg” (franc.- 
włoski 14 1.); RUSAŁKA (Swa­
rzędz) — g. 15, 17, 19.30 „Labirynt 
miłości” (radź. 14 1.); SCALA — g. 
16, 18, 20 „Gang Olsena” (duński 16 
1.); TĘCZA — g. 15.30 „Na tropie 
sokoła” (NRD 14 1.), g. 17.30, 19.30 
„Dziewczyna z pistoletem” (wło­
ski 16 1.); WARTA — g. 16, 18
„Oczami przyjaciół” (poi. 11 1.), g. 
20 „Zezowate szczęście” (poi. 16 1.); 
WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 15, 19.15 „Ostatni świadek” (poi. 
14 1.), g. 17 „Mózg” (franc. 14 1.); 
WILDA — g. 10, 12.30, 15. 17.30, 20 
„Człowiek, którv wymyślił życie” 
(duński 16 1.); WŁÓKNIARZ (Stę­
szew) i WRZOS (Luboń) — nieczyn 
ne: WRZOS (Mosina) — S. 17, 19.15 
„Nie ma powrotu Johnny” (poi. 16 
1.); FOTOPLASTIKON — g. 12—20 
„Japonia” cz. II.

DVZUR¥
Interna, chirurgia ogólna, okuli­

styka — Szpital Kliniczny im. Paw 
Iowa, ul. Garbaty 17, tel. 510-21.

Laryngologia, neurologia — Szpi 
tal Kliniczny im. Święcickiego ul. 
Przybyszewskiego 49, tel. 67-12-31.

Psychiatria — Klinika Psychia­
tryczna, ul. Szpitalna, 29/33, tel. 
444-51.

Pogotowie Ratunkowe (ul. Cheł­
mońskiego 20). Wypadki uliczne 
tel. 99; nagłe zachorowania w do­
mu, tel. 666-66: dla Poznania po­
rady lekarskie, tel. 637-35: pod­
stacje: ul. Kórnicka 6, Bukowa 8 
i Ugory 18 — cała dobę; dła pow. 
poznańskiego (ul. Kościuszki 103, 
tel. 566-66). Podstacje w Luboniu, 
tel. 09; w Swarzędzu, tel. 299 — 
czynne całą dobę.

Ambulatoria: internistyczne (ul. 
Chełmońskiego Ź0) — czynne całą 
dobę: pediatryczne (ul. Chełmoń­
skiego 20) g. 18—7, niedz. i świę­
ta — cała dobę: stomatologiczne 
(ul. Chełmońskiego 20) — czynne 
od 18—7 w niedziele i święta całą 
dobę; chirurgiczne I — ul. Kór­
nicka 8, tel. 707-19 — całą dobę: 
chirurgiczne II — ul. Kasprzaka 16, 
tel. 623-55 — całą dobę. ■

Punkty pomocy wieczorowej w 
godz. 18—23, niedz. i święta g. 13— 
23: Grunwald (Kasprzaka 16, tel. 
664-26); Jeżyce (Mickiewicza 31. 
tel. 420-37); Stare Miasto (Garba- 
ry 61, tel. 543-95); Nowe Miasto 
(kórnicka 8, tel. 710-82); Wilda 
(■Dzierżyńskiego 149, tel. 318-56) 
Zgłaszanie wizyt w stacji PR, tel. 
666-66.

Telefon Zaufania nr 586-87 
(dyżuruje lekarz psychiatra lub 
psycholog) czynny całą dobę. Nr 
522-51 porady prawne w zakresie 
spraw rodzinnych, alkoholizmu 
oraz chorób wenerycznych.

Porady przeciwalkoholowe, tel. 
539-18, dyżury informacyjne w dni 
powszednie — g. 8—19.

Apteki: Al. Marcinkowskiego Tl. 
Główna 63, Ziębicka 16, (dyżur 
nocny).

Miejska Lecznica dla Zwierząt: 
ul. Grunwaldzka 248, tel. 67-24-14, 
od 8—21, w nocy nagłe wypadki.

SOBOTA PROGRAM I — Fala 
1322 m; 8.05 Dzień dobry, tu Re­
dakcja Społeczna; 8.10 Mozaika 
muzyczna; 8.45 Konc. życzeń; 
9 Dla kl. III—IV (wych. mu­
zyczne) „Górnicza trąbka”; 9.20 
„Ekran przemówił”; 10.05 „Notat­
ki komendanta Kremla” fragm. 
wspomnień P. Małkowa; 10.25 Utwo 
ry fortepianowe gra Sohura Czer- 
kassky; 10.50 „Grób Nieznanego 
Żołnierza” — felieton; 11 Dla kl. 
VII (historia) „Ksiądz Staszic po­
może” słuch.; 11.30 Dedykujemy 
II-giej zmianie; 11.49 ABC rodziny 
— audycja dla rodziców; 12.25 Wię­
cej, lepiej, taniej; 13 Dla kl. 
III—IV (jęz. polski) „A dlaczego 
tato... właśnie lewą strona”; 13.20 
Z różnych stron Kraju Rad; 13.40 
Rytmy i melodie dla wszystkich; 
14 Czy znasz tę książkę?; 14.30 
Przekrój muzyczny tygodnia; 15.05 
Godzina dla dziewcząt i chłopców; 
16.05 Muz. poważna; 16.30 Popołud­
nie z młodością; 18.05 Z twórczości 
Schuberta i Lalo: 18.05 Muz. i Aktu 
alności; 19.15 Dobry wieczór, za­
czynamy; 19.30 Wędrówki muzycz­
ne po kraju; 20.25 Śmiało podnieś­
my sztandar nasz w górę; 21 Pod­
wieczorek przy mikrofonie: 22.30 
Konc. muz. polskiej; 23.10 Taniec

PRZEZ ŻOŁĄDEK DO ZDROWIA PACJENTA
Aft października minęło 25 lał, jak Franciszka Marcinkowska 

PracuJe w kuchni szpitalnej, ściślej jest obecnie kierownicz- 
ką kuchn oddziału zakaźnego na Zawadach. Kuchnia na 

Zawadach jest dietetyczna. Doprawić więc posiłki tak, by mimo 
wszystko smakowały, *0 nie lada sztuka. Posiadła ją Franciszka 
Marcinkowska. Wszyscy korzystający z jej kuchni zgodnie to poś­
wiadczają.

Franciszka Marcinkowska: „Mo­
żemy się tylko starać, by jak naj 
smaczniej przyprawić to, co dla 
chorych na posiłek przewidzia­
no. Żeby nie narzekali. Żeby 
im naprawdę wyszło na zdro­

wie".
Fot. — K. Przychodzki

— Pani Franciszko, gdy spy­
tałam w dyrekcji szpitala o za­
plecze kuchenne, zaproponowa­
no mi pójście do pani na obiad

sygnały
| Tel. 657-18, godz. 8.30—15 |

• ...Prosimy o oświetlenie ulic: 
Radosnej. Junikowskiej. przestrze­
ni (ulica jeszcze bez nazwy) mię­
dzy ulicami Sosnową i Krajew­
skiego oraz Dymaczewa Starego 
pow. Poznań i Nowejwsi koło 
Swarzędza.

• ...W budynku przy ul. Gro­
chowskiej 20 w którym mieszka 
15 lokatorów, jest jeden kubeł do 
śmieci. „W ubiegłym roku prosi­
łem dyrekcję MPÓ o przydziele­
nie dla naszej posesji jeszcze jed­
nego kubła. Do tej pory sprawy 
nie załatwiono, mimo moich inter­
wencji. Śmieci wyrzucamy więc 
obok pojemnika, pracownicy MPO 
zabierają tylko te z kubłów. Nic 
więc dziwnego, że podwórze na­
sze jest ciągle zaśmiecone” — do­
nosi administrator domu. 

lub twarożek. Podobno drugiego 
takiego w szpitalu nie dostanę. 
W czym tkwi przyczyna?
— To już tajemnica zawodo­

wa, Pyta pani o przepis — no 
cóż. Dam pani najprostszy: 
trochę sera, trochę smaku na 
końcu języka, a reszta już sa­
ma się robi. A co do twaroż­
ku — po prostu same ogrzewa 
my mleko na ser, same go ro­
bimy. Ten, który otrzymujemy 
z mleczarni, nie zawsze jest 
całkiem dobry, czasami nieco 
kwaśny, a nasi chorzy są prze 
cięż na diecie...

— Sporo to kosztuje jednak ro 
boty, a zaplecze i wyposażenie 
kuchni nie najlepsze?
— Jak za króla Ćwieczka. Co 

tu gadać. Nie to, że gotujemy 
nie w kotłach, lecz normalnie 
w garnkach, jak w domu. Ty­
le, że w większych. Może przez 
to i łatwiej posiłki doprawić 
do smaku, jak należy. Rzecz 
w tym, że kuchnia wcale nie 
jest zmechanizowana. Ziemnia 
ki obiera się tu ręcznie, a dla 
100 chorych i 40 osób persone 
lu jest co obierać. Żeby choć 
nowa, większa maszynka do 
mięsa, a tu nic. Już parę razy 
mówiłyśmy o tym dyrektoro­
wi, ale podobno te specjalne, 
nam potrzebne maszynki przy 
dzieła tylko Ministerstwo Zdro 
wia i trzeba długo na nie cze­
kać. Gastronomia jest bardziej 
uprzywilejowana niż szpitale.

— Są rzeczywiście poważne 
kłopoty z wyposażeniem kuch­
ni szpitalnych w nowoczesny 
sprzęt. Nie tylko zresztą w wa­
szym szpitalu. Zapotrzebowanie 
zaś jest szerokie. Potrzebne są 
przecież duże roboty wieloczyn­
nościowe, urządzenia do mycia 
naczyń...
— W piątkę pani trafiła. U 

nas — jak przed wiekami. Jed 
na kobieta cały dzień stoi i 
zmywa. Możą teraz, gdy cały 
szpital imienia Strusia pod 
względem organizacyjnym i le 
karskim został zmodernizowa­
ny, czas przyjdzie i na zaple­
cze. Także na kuchnie. Tylko 
jak tu w tej ciasnocie coś mo­
dernizować, kiedy nawet ma­
szyn nie byłoby gdzie wstawić. 
My mamy nawet kłopoty z wo 
dą. Tak sobie czasem myśli- 
my, że gdyby usunąć wszystkie 
baraki, które wyrosły przez la 
ta wokół szpitala, gdyby tam 
pobudować jakiś pawilon dla 
nas, może nie tylko nam by

piosenkarski; 19.45 Polityka dla 
wszystkich; 20 Klub grającego 
krążka — wydanie dla fonoamato- 
rów; 20.15 B, B — magazyn; 20.35 
Kwadrans jazzu radzieckiego; 20.50 
Przedstawiamy autora — Alphon- 
se Allais; 21.20 Ballady znad Donu 
i Wołgi; 21.38 „Child in time” — 
gra i śpiewa Deep Pupie; 21.49 
Opera — M. Musorgskiego „Borys 
Godunow”; 22.08 Gwiazda siedmiu 
wieczorów — Grupa ABC; 22.15 Co 
wieczór powieść w wydaniu dżwię 
kowym „Wiejski Sherlock Hol­
mes” ode. 5; 22.45 S. Prokofiew — 
Symfonia Klasyczna; 23 „Piołu­
nowe ziele” — ludowa poezja ro­
syjska; 23.05 Wieczorne spotkanie 
— światowa kariera tematów ro­
syjskich; 23.50 Na dobranoc gra i 
śpiewa Chet Baker.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7.30, 8.30, 
10.30 12.05, 15.40. 17, 18.30. 22.

NIEDZIELA PROGRAM I — Fala 
1322 m; 8.15 Show w rannych pan­
toflach; 9.05 „Fala 56”; 9.15 Maga­
zyn Wojskowy; 10 Dla dzieci w 
wieku przedszkolnym Cykl: „Ja 
kurczątko, ty kurczątko”; 10.20 Ra- 
dioniedziela informuje, zaprasza; 
10.35 Radiowa Piosenka Miesiąca; 
11 Rozgłośnia Harcerska; 11.40 Czy 
znasz mapę świata; 12.15 Jarmark 
cudów; 13.15 Muzyczna podróż w 
nieznane; 13.30 Nie starzeją się 
serca weteranów — konc. Zesp. 
Pieśni i Tańca Armii Radzieckiej 
im. Aleksandrowa; 14 Spotkanie z 
Anną German; 14.30 „W Jeziora­
nach”; 15 Konc. życzeń; IG.05 Te­
atr PR „W szałasie” — słuch.; 
17.40 Gra Kapela pod. dyr. W. By- 
szewskiego; 18,05 „Musicorama”; 
19.15 Przy muzyce o sporcie; 20.30 
„Matysiakowie”; 21 Gra Ork. Tan, 
PR pod dyr. E. Czernego; 21.30 
Radiokabaret „Trzy po trzy”; 22.30 
Jan Pietrzak poleca; 22.50 Spotka­
nie z Minstrelsami; 23.10 Z reper­
tuaru słynnych ork. tan.; 0.10 Pro­
gram nocny z Kielc.

WIADOMOŚCI: 6. 7, 8 9, 12.05, 
16. 20, 23, 24, 1. 2. 2.55.

PROGRAM II — Fala 407 m i 
UKF 69.74 MHz; 8 Moskwa z me­
lodią i piosenką słuchaczom pol­
skim; 8.35 Radioproblemy; 10 
„Wielkopolska Niedziela”; 12.30 Po 
ranek symf. muz. rosyjskiej i ra­
dzieckiej; 13.30 Zgaduj Zgadula; 
15 Dla dzieci: „Bogowie żądają o- 
fiary” — słuch.; 16.30 Konc. Cho­
pinowski z nagrań Swiatosława 
Richtera; 17.05 Warszawski Tygod­
nik Dźwiękowy; 17.30 Rewia pio­
senek; 18 Teatr PR — Studio 
Współczesne „Miejsce” słuch.; 19 
Felieton aktualny; 19.15 Album li­
stów miłosnych; 19.45 Wojsko, stra 
tegia, obronność; 20 Wieczór lite- 

się lepiej. pracowało, ale i cho 
rzy mieliby z tego pożytek. 
Ale to tylko marzenia. Ich rea 
lizać ja nie od nas zależy. My 
możemy się tylko starać, by 
jak najsmaczniej przyprawić 
to, co dla chorych na posiłek 
przewidziano. Żeby nie narze­
kali. Żeby im naprawdę wysz­
ło na zdrowie. Zresztą najwięk 
sza radość dla kucharki — gdy 
z apetytem zjada się to, co 
ugotowała.

— Wobec tego życzę pani dal­
szego tak dobrego smaku jak do 
tąd i doczekania pełnej moder­
nizacji szpitalnego zaplecza. To 
przecież następny etap prac, 
zmierzających do całkowitego 
unowocześnienia naszych sta­
rych, poznańskich szpitali.

Rozmawiała:
BOGNA WOJCIECHOWSKA

Recital
Natalii Gawriłowej
W poniedziałek, 9 bm. o 

godz. 19.30 w auli UAM od­
będzie się RECITAL CHOPI­
NOWSKI w wykonaniu NA­
TALII GAWRIŁOWEJ (ZSRR) 
— laureatki V nagrody VIII 
Międzynarodowego Konkursu 
Pianistycznego im. F. Chopi­
na w Warszawie, (na)

Niedzielny przegląd 
wydarzeń

Towarzystwo Wiedzy Powszech­
nej, Stowarzyszenie Dziennikarzy 
Polskich oraz Dom Kultury Kole­
jarza zapraszają na kolejne spot­
kanie w ramach przeglądów tygo­
dnia. które odbędzie się w niedzie 
łę, 8 bm. o godz. 11 przy ul. 
Marchlewskiego 130/110 w Domu 
Kultury Kolejarza.

Prelegentem bedzie red. Aleksan 
der Nowak z Polskiej Agencji Pra 
sowej. (na)

AKTUALNOM
@ Biuro Wysław Artystycz­

nych ogłosiło po raz drugi dla 
uczniów wszystkich poznańskich 
szkół „Konkurs wytrwałości". 
Dla tych, którzy zwiedzą naj­
więcej (i najliczniej) ekspozycje 
w salach wystawowych BWA 
przeznaczy się nagrody. Będą ni 
mi dzieła sztuki. Konkurs zakon 
czy się w połowie czerwca przy 
szłego roku.

Nowy lokal otrzymał w 
tych dniach Zarząd Dzielnicowy 
Ligi Kobiet na Wildzie. W sie­
dzibie przy ul. Dzierżyńskiego

racko-muzyczny pt.: „Wieczór z 
przyjaciółmi”; 21.30 Studio Jazzo­
we PR; 22.05 Ogólnop. i pozn. wia­
domości sport.; 22.35 Niedzielne 
Spotkania z muzyką — III aud. z 
cyklu: „Wszystkie symfonie Beet- 
hovena”; 23.50 Jazz na dobranoc.

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30, 12.05 17. 22. 23.50.

PROGRAM III UKF GG.62 oraz fale 
krótkie pasma 20. 31, 41 i 49 m; 
8.15 Toasty — gawęda z piosenka­
mi; 8.35 Niedzielne rytmy; 9 .Wo­
rek Judaszów” — ode. 13; 9.10 Za­
pomniane — przypomniane; 9.35 
Oferty kolekcjonera magazyn; 
10 Nowe, nowsze i najnowsze: 10.40 
Przedstawiamy autora — Alphonse 
Allais; 11.10 J. S. Bach — Kantata 
chłopska; 11.45 Ballady na głosy i 
instrumenty; 12.05 W samo połud­
nie; 12.35 Przypominamy Jacąuesa 
Breła; 13 Walter and Connie — roz 
mówki angielskie; 13.45 4/4 — ma­
gazyn; 14.05 Przeboje na start!; 
14.20 Peryskop — przegląd wyda­
rzeń tygodnia; 14.45 Giełda instru­
mentów; 15.15 Monogramy muzycz 
ne; 15.30 Teatrzyk „Apokryf”; 15.50 
Zwierzenia prezentera; 16.15 Bal­
lady śpiewa Joan Baez; 16.40 „Czło 
wiekiem jestem” — wiersze S. 
Jewtuszenki; 17 Perpetuum mobile 
— magazyn; 17.30 „Worek Juda­
szów” — ode. 14; 17.40 Mój mag­
netofon; 18 Pogwarki u Szymona; 
18.15 Polonia śpiewa; 18.35 Syl­
wetka piosenkarza — Kareł 
Gott; 19 „Pierwsza hrabina We- 
ssex” — słuch.: 19.35 Mini- 
max — czyli minimum słów, 
maksimum muzyki; 20 „Mi­

ster Hopkins” Humoreski Williama 
MćNbldy: 20.20 Konsonanse i dyso­
nanse — magazyn aktualn. muzycz 
nych; 20.50 Zapomniane Koncerty 
Fortepianowe: 21.15 O książkach, 
odczytach i Chopinie — gawęda; 
21.25 Melodie z autografem S. Mi­
kulskiego; 21.50 Opera — M. Mu­
sorgskiego „Borys Godunow”; 22.08 
Gwiazda siedmiu wieczorów — 
Grupa ABC; 22.20 Nie ma starości 
— magazyn: 22.35 Kabaretowe not- 
pourri; 23 ..Piołunowe ziele” — lu 
dowa poezia rosyjska; 23.05 .,Mu­
zyka nocą”; 23.50 Śpiewa Amalia 
Rodrigues.

WIADOMOŚCI: G. 7.30, 8.30 12.30. 
14 18.30. 22.

TELEWIZJA
SOBOTA: 7.55 — Transm. defila­

dy wojskowej na Placu Czerwo­
nym w Moskwie z ok. 53 roczni­
cy Wielkiej Socjalistycznej Rewo-

„Akademik“ deklaruje gotowość
lepszego służenia klientom

Nasza kampania „Handlowy znak jakości” przynosi efek­
ty. Poprawiło się zaopatrzenie w wielu sklepach, poprawiła 
się również obsługa klientów. Są jeszcze sygnały wręcz prze 
ciwnych zjawisk, ale mamy nadzieję, że i one zostaną zlik­
widowane.
Do uczestnictwa w naszej 

ankiecie zostały moralnie zo­
bligowane wszystkie placówki 
i instytucje trudniące się han­
dlem i gastronomią. Ostatnio 
swój akces do udziału w kam­
panii zgłosiła Studencka Spół­
dzielnia Pracy „Akademik”.

SSP „Akademik” zajmuje 
się handlem od niedawna — 
od 1966 r. Wtedy to prowadzi 
la ona dwa bufety w klubach 
„Nurt” i „Od Nowa”. Od ubr. 
sieć barów-kawiarni znacznie

się rozwinęła. Obecnie „Aka­
demik” prowadzi działalność 
handlową w 11 placówkach 

^stałych. Są to przede wszyst­
kim bary, mieszczące się w do­
mach studenckich. Ale nie tyl 
ko. SSP prowadzi również bar 
kawowy (oferujący także śnia 
dania) znajdujący się w Do­
mu Usług WZSP przy ul. 
Czerwonej Armii. Oprócz tego 
w sezonie letnim uruchamia 
się 2 placówki sezonowe — 
restaurację dla gości zagrani­
cznych w klubie „Akumulato­
ry” oraz tzw. „ogródek Apol­
lo”.

Spółdzielnia chciałaby oczy­
wiście lepiej i pełniej zaspo­
koić potrzeby studentów. 
Pierwsze kroki w celu popra­
wy działalności zostały już po 
czynione. Eksperymentalnie 
na terenie WSE zorganizowa-

86 mieści się m. in. świetlica w 
której organizowane będę od­
czyty, pokazy, prelekcje i zebra 
nia. Otwarcie lokalu, który w 
przyszłym roku otrzyma też no 
we wyposażenie, nastąpiło w 
25-lecie Ligi Kobiet.

& Na apel Komendy Miej­
skiej ORMO odpowiedziała m. 
in. samodzielna placówka 
ORAAO przy Przetwórni Eksporło 
wej Wojewódzkiego Przedsię­
biorstwa Przemysłu Mięsnego. 
Zgłosiła ona swój udział w 
„Sztafecie Czynu Ormowskie- 
go", zobowiązując się do 30 
czerwca przyszłego roku prze­
pracować społecznie 2 440 go­
dzin.

lucji Październikowej; 9.55—10.25 — 
Dla szkół — Geografia kl. V — 
„Krajobraz Europy”; 10.55 — Dla 
szkół — Geografia dla kl. VII — 
Węgierska Republika Ludowa; 
11.25—13.05 — „W okopach Stalin­
gradu” — film fab. prod. radziec­
kiej; 15.20 — Telewizyjny Kurs 
Rolniczy — „Formy i metody u- 
powszechniania wiedzy i postępu 
w rolnictwie”: 15.55 — Film krótko 
metrażowy: 16.15 — Kronika Tygo 
dnia — (wydanie okolicznościowe); 
16.30 — Dziennik; 16.45 — Dla mło­
dych widzów — „Znajda”; 17.40 — 
„Spotkania z przyrodą”; 18.15 — 
„Orkiestra wojskowa” — film 
prod. radź.; 18.35 — „Pegaz” — 
przegląd kult, pod red. Stanisława 
Kuszewskiego: 19.20 — Dobranoc; 
19.30 — Monitor; 20.20 —
Koncert artystów radzieckich; 
21.05 — Dziennik; 21.25 —
„W okopach Stalingradu” —
film fab. prod. radź.; 23.05 — Fil­
mowi program rozrywkowy „Ho- 
likon”.

NIEDZIELA: 8.15 — TV Kurs roi 
niczy — „Czy i jak inwestować w 
gospodarstwie”; 8.30 — przypomi­
namy. radzimy; 9 — Dla młodych 
widzów — TV Klub Snpiaiych — 
„Wielka podróż”; 9.30 — Dla mło­
dych widzów — „Pięcioro z Moby 
Dicka — fab. film buł.; 10.55 — 
PKF; 11.05 — Piosenka dla ciebie; 
12 — Dziennik; 12.15 — „leśni szpe 
raczę” — film TVP; 12.30 — Szla­
kami zabytków: 13 — Dymitr Szo­
stakowicz — XII Symfonia — „Rok 
1917” — Wykonanie — Orkiestra 
Państwowa Filharmonii Śląskiej 
pod dyr. Daniłą Tjulina; 14 — 
Przemiany; 14.30 — „Wars coątra 
Universal” — teleturniej z W-wy 
i Łodzi; 15.30 — Teatr Młodego Wi 
dzą — Franciszek Fenikowski — 
„Baśń gdańska”. Adaptacja — Ali 
na Korta. Reż. — Joanna Koenig; 
16.05 — Mecz piłki nożnej o Mi­
strzostwo I Ligi „Górnik” Zabrze 
— „Legia” W-wa; 17.50 — „Goście 
z hotelu Victoria” — reportaż; 18.25 
— Studio 63: Adam Mickiewicz — 
„Pan Tadeusz” — Księgą I — „Go 
spodarstwo”. Scenariusz i reż. — 
Adam Hanuszkiewicz. Wykonaw­
cy: A. Zaorski, E. Borkowska- 
Szuks, J. Jedlewska. K. Opaliński, 
K. Wichniarz, Z. Zapasiewicz, W. 
Krasnowiecki, G, Lutkiewicz, E. 
Robaczewski, K. Chamiec, K. De- 
junowicz oraz narratorzy — A. Ha 
nuszkiewicz, H. Machalica i M. 
Voit; 19.20 — Dobranoc i Dziennik; 
20 — Mecz hokejowy Polska — 
NRF. Eliminacje do Mistrzostw’ 
Świata w Monachium + magazyn 
sportowy; 21.35 — „Angelo — nic 
ci się nie stało” — film TV prod. 
ang.

no tzw. „tani bufet”, który za­
opatrywany będzie przez uczel 
nianą stołówkę oraz przez za­
kłady garmażeryjne. Pozwoli 
to na znaczne rozszerzenie 0- 
ferowanych dań, a także na 
polepszenie ich jakości. Uczel­
nia zobowiązała się dokony­
wać na własny koszt naprawy 
sprzętu oraz remontu pomie­
szczeń, jak również zapewnić 
wyposażenie bufetu w odpo- 
wiedni sprzęt .

Jeśli przedsięwzięcie się po­
wiedzie „Akademik” zamierza 
otworzyć 10 dalszych takich 
bufetów. Aby jednak ono się 
powiodło, potrzebne jest za­
angażowanie szczególnie ze 
strony administracji uczelni. 
Jak dotąd bowiem, nie darzą 
one zbyt dużym zainteresowa­
niem tych placówek. Trzeba 
również, aby Wydział Handlu 
Prezydium RN włączył spół­
dzielnię do rozdzielnika na to 
wary limitowane. (wn)

Mistrzowie techniki
z „Polfy"

Wczoraj w Poznańskich Za­
kładach Farmaceutycznych 
„Polfa” laureaci tegorocznego 
Ogólnopolskiego Turnieju Mi­
strzów Techniki spotkali się z 
organizatorami turnieju.

Przedstawiciele ZW ZMS, 
WKZZ i Oddziału Wojewódz­
kiego NOT złożyli gratulacje 
zwycięzcom, którymi w tym 
roku zostali racjonalizatorzy z 
poznańskiej „Polfy”. Zespół w 
składzie dr. inż. Leon Pawel­
czyk, mgr inż. Jerzy Kołodziej­
czyk, mgr. inż. Zdzisław Wą- 
growski oraz student Marian 
Wilczyński i mistrz Marian 
Żuchowski zdobył pierwsze 
miejsce za opracowanie nowej 
technologii produkcji katgutu 
— uniwersalnych nici chirur­
gicznych.

Obecnie zespół laureatów 
pracuje nad prototypem urzą­
dzenia do zamykania kapsu­
łek. (map)

telefony
Podała Komenda Wojewódzka 

MO:
• Ciężkich obrażeń ciała dozna­

ło w wypadku samochodowym 
pięciu członków rodziny: 46-letni 
kierowca E. Z., jego żona K„ oraz 
T., J. i M. Znajdują się oni W 
szpitalu im. Raszei. E. Z„ prowa­
dząc „Fiata”, wymuszał pierwszen 
stwo wymijania, wskutek czego 
spowodował zderzenie z jadącym 
z naprzeciwka samochodem „Ifa”. 
Straty z uszkodzeń pojazdów wy­
noszą 130 tys. zł.

Komenda Miejska MO poinfor­
mowała:
• Wczoraj na Moście Dworco­

wym „Warszawa”, kierowana 
przez B. W., uderzyła 64-letniego 
J. Z., który doznał wstrząsu móz­
gu. Przyczyn wypadku nie ustalo­
no. ponieważ B. W, odjechał po 
podaniu tylko swego nazwiska W 
szpitalu, do którego przewiózł 
rannego.

O Na skrzyżowaniu ulic Świer­
czewskiego i' Szpitalnej kierowca 
„Wołgi” ni€ udzielił pierwszeństwa 
przejazdu „Starowi” i spowodo­
wał zderzenie. Straty z uszkodzeń 
— 30 tys. zł.

Informuje Pogotowie Ratunko­
we: ,

• W wynjku zderzenia z „Nysą 
kierowca motoroweru „Komar”. 
46-letni F. F., doznał wstrząsu 
mózgu i stłuczenia prawej nogi. 
Wypadek zdarzył się wczoraj przy 
ul. Kościelnej, (mb)

W. T. ul. Głogowska. — Dzien­
niki urzędowe Rady Narodowej 
m. Poznania otrzyma Pan do Wglg 
du w Prezydium Rady Narodo­
wej, Wydział Organizacyjno-PraW 
ny, Plac Kolegiacki 17 lub też w 
prezydiach dzielnicowych rad na 
rodowych. (2691)

INFORMUJEMY
Pokaz królików rasowych, nuV’1 

i gołębi odbędzie się 8 bm. w g®” . 
od 10 do 16 na placu u zbiegu ulic- 
Bema i Bielniki. Pokaz organizuje 
Wojewódzki Związek Drobnego 1“ 
wentarza.

i piosenka; 0.10 Program nocny z 
Warszawy.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 10, 
12.05, 15 16, 18. 20, 23, 24. 1, 2. 2.55.

PROGRAM II — Fala 407 m i 
UKF 69.74 MHz; 7.50 Na różnych 
instrumentach; 8.35 Aud. dokumen. 
pt.: „Polsko-radzieckie braterstwo 
broni” — cz. II; 9 Z muzyki do 
sztuk teatralnych; 9.35 Konc. roz­
rywkowy; 10.25 Teatr PR Scena 
polska — M. Wyrzykowski; 11.10 
Gra Zesp. rozrywk.; 11.25 Konc. 
Chopinowski z nagrań R. Baksta; 
13 Czas dobrych gospodarzy; 13.20 
Polscy piosenkarze śpiewają ra­
dzieckie piosenki; 13.40 „Kartki 
wybrane” wspomnienia S. Pest- 
kowskiego z tomu „Na granicy 
epok”; 14.05 Włoski kalejdoskop; 
14.30 Mały relaks; 14.45 „Błękitna 
Sztafeta”; 15 Amatorskie zespoły 
przed mikrofonem; 15.25 Sceny ze­
społowe z oper polskich; 15.50 O 
czym pisze prasa literacka; 17.15 
Komentarz aktualny J. Matuszyń­
skiego; 17.25 Grająca szafa; 17.55 
Radioexpress; 18.10 Z cyklu: „Li­
sty spod lipy” — felieton; 18.20 
„Widnokrąg” wydarzenia, opinie, 
refleksje ze świata nauki; 19.15 
Język francuski; 19.31 „Matysiako­
wie”; 20.01 Recital tygodnia — z 
nowych nagrań Dawida Ojstra­
cha; 20.31 „Samo życie”; 20.41 Nu­
ty, nutki; 21.20 Przegląd filmowy 
— Kamera; 21.35 Andrzej Eszpaj i 
jego piosenki; 22.30 Kwadrans w 
lirycznym nastroju; 22.45 „Radio- 
yariete”; 0.10 Program nocny.

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30 . 9.30, 12.05 14, 16. 19, 22. 23.50.

PROGRAM III UKF 66,62 oraz 
fale krótkie pasma 20, 31, 41 i 
49 m; 8.05 Mistrzowskie wykona­
nie muzyki rozrywkowej; 8.35 Mu­
zyczna poczta UKF; 9 „Worek Ju- 
daszów” — ode. 12; 9.10 Podwórko­
we ballady; 9.30 Nasz rok 70-ty; 
9.45 Piosenki w różnych stylach; 
10.15 „Spotkanie z Faustem” — ga­
węda; 10.35 Wszystko dla pań; 12.25 
Konc. muz. uniwersalnej; 13 Na 
gdańskiej antenie; 15 „Najdziw­
niejsze spotkanie” — gawęda; 15.14 
Pieśni Modesta Musorgskiego śpie­
wa Borys Christów; 15.50 Z kom­
pozytorskiej teki — Arno Baba- 
dżaniana; 16.15 Nasz rok 70-ty; 16.30 
Turniej ork. rozrywk.; 17.05 Quodli 
bet, czyli co kto lubi; 17.30 „Wo­
rek Judaszów” — ode. 13; 17.40 
Klub grającego krążka; 18.20 An­
tologia miniatury muzycznej — 
Rapsodia; 18.35 Piosenki z „Wło­
skiego buta”; 19 Naokoło świata — 
K. Dziewanowski „Archanioły i 
szakale”; 19.15 Radziecki katalog

Muzeum Archeologiczne (Pałac 
Górków) zaprasza 8 bm. o godz. u 
na kolejny poranek filmowy, n 
który złożą się cztery filmy, m. m. 
„Ruiny historii” i „Śladami rzym­
skich legionów”.

Teatrzyk Satyryczny „SwaT?" 
życ” działający przy świetlicy mię 
dzyzakładowej w Swarzędzu, un 
Poznańska 4, zaprasza 3 bm. 
godz. 20 na kolejny program estra 
dowy pt. „Zgaduj-zgadula czyli na 
wimy się razem”. Przedstawieni 
powtórzone będzie 16 bm. o god" 
19.
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